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— W dniu jutrzejszym odprawione będą solenne wo- 
tywy w kościołach:

archikatedralnym św. Jana, w kaplicy Pana Jezusa, 
o godz. 8-ej zrana;

Opieki św. Józefa (panien wizytek), z wystawieniem N. 
Sakramentu, ku uczczeniu męki Chrystusa Pana, o godz. 
9-ej zrana;

św. Ducha (po-paulińskim), przed ołtarzem N. Marji 
Panny Częstochowskiej i ku Jej czci, o godz. 9-ej zra- . 
na—i

św. Trójcy (po-trynitarskim), przed ołtarzem Pana Je- [ 
zusa Nazareńskiego ku uczczeniu Męki Pana Jezusa, ' 
o godz. 9%.zrana, poczem podawany będzie do ucałowa- | 
aia relikwjarz z drzewem Krzyża św.

— Nabożeństwa pasyjne odprawiane będą w dniu ju­
trzejszym w kościołach: św. Jacka (po-dominikańskim) 
i św. Anny (po-bernardyńskim); w kościele zaś św. Anto­
niego (po-reformackim), o godz. 4-ej po południu, odbe- 
dzie się rozważanie stacyj męki Zbawiciela.

Ogłoszenia i prenumeratę przyjmuje kantor Kurjera Warszawskiego codziennie od godziny 8-ej ano do 8-ej 
wieczorem, w niedziele i święta od godziny 10-ej rano do 1-ej w południe.

PBZEGEiiajWTYmY.
Henryk orleański, książę d’Aumale, stanął z po­

wrotem w swym wspaniałym kastelu, kąpiącym się 
w błękitnych nurtach sztucznego jeżio. a. ‘ Przybycie 
jego do Chantilly, wcześniejsze, niż się spodziewano, 
wywołało naturalną sensację w Paryżu, której wyra­
zem są głosy prasy tamtejszej. Odwołanie zacnego 
księcia z obczyzny do kraju—pisze Republique fran- 
ęaise, jest krokiem słusznym, sprawiedliwym i libe­
ralnym; w kroku tym upatruje Parti national try­
umf wolności nad jakobinizmem; dokonano aktu 
sprawiedliwości, narażając się—-jak bystro zauważył 
Figaro—na posądzenie złych języków o orleauizm.

Nie wszystkie jednak organa oceniają bezstronnie 
ułaskawienie księcia, który wziął rożbrat z preten- 
denckiemi wietrzeniami hr. Paryża i pojednał się 
z rzecząpospolitą. Niezadowolony jest zarówno p"

Clemenceau w Justice, któremu się wydaje, że bez­
silny rząd republikański wezwał pomocy orleani- 
stów, nie mogąc sam podołać boulanżyzmowi, ani 
p. Cassagnac w" Autorite, który krzywo się patrzy, 
na to wzmocnienie obozu republikańskiego przez 
księcia z dawnego domu Bourbonów. Ldżztemeo- 
bawia się, że ułaskawienie przyniesie tylko korzyść 
Boulangerowi, a Rochefort w Intransigęant, najpa- 

, radoksalniejszy z publicystów anarenji w Paryżu, 
! widzi w odwołaniu wygnańca kapitulację większości 
; republikańskiej przed monarchiczną prawicą. Temps 
! sądzi najtrafniej stwierdzając, że odwołanie ks. 
| d’Aumale zwiastuje zerwanie z małoduszną i brutal­

ną polityką lat ostatnich. Izba deputowanych, 
przyjmując akt rządu do wiadomości 314 glosami 
przeciw 147 sądziła nieinaczej.

O nowym, drugim z rzędu, gabinecie Crispiego pi­
sze korespondent rzymski do Neue freie Presse:

„Usiłowanie p. Crispiego utworzenia gabinetu 
z samej lewicy rozbiło się, Włochom oszczędzono 
przykrego widoku politycznego samobójstwa tego 
męża stanu. Rząd, który utworzył, jest rządem poje­
dnania, w którym przeważa kierunek umiarkowanie 

j liberalny. Seismit Doda (finanse) byłby niebezpie- 
; cznym, gdyby miał obok siebie innego towarzysza: 
' z zimnym wszakże rachmistrzem, jak Giolitti, jest 
j absolutnie nieszkodliwym. Nie znajdzie on, jak w r. 

1878-ym, fantazyjnych nadwyżek w ilości 60 miljo- 
! nów, ani nie podda się marzeniom o możliwości ko- 
] losalnych opustów podatkowych. Lacava jest polity- 
i ćznie bezbarwnym, stanowi on w nowym gabinecie 

tylko żywioł równowagi regjonalnej. Finali nie robił 
nigdy tajemnicy ze swych przekonań zachowaw­
czych; był ministrem prawicy za czasów Selli i Min- 
ghettiego, których pamięć i zasady w sercu nosi. Po­
wołanie Baccelliego byłoby może złówrogiem dla 

i oświaty narodowej; że do niego nie przyszło, za- 
' wdzięczyć należy ministrowi marynarki, Brinowi,

Nr 73 (z dod por.). Dnia 14 marca.

. _» Warszawskiego 
póramjm .

‘ I Warszawie: roczme
W Skocznie rs- 4 kop’ 

fimaKcj?- 2 koP 25, nnesię- 

•^ctooszenie do domu dopła-

i w Cesar. 
(j!?e.Procznie «. 12 półrocznie 

^kwartalnie rs. 3, nnesn? 
^granicą1 miesięcznie 

^jed^nczy, beZ d°da" 
!?Ćkop. ó; dodatek poranny
i____ _

Redakcja. 
" "Wia<lomości_d w orskie.

__ w niedzielę d. 20-go b. m. w dniu uroczystym 
fródzin Najjaśniejszego Pana w cerkwi pałacu 
tniezkowskiego odprawione zostało uroczyste na- 
bożeństwo w obecności Najjaśniejszych Państwa, 
Ich Najjaśniejszej Rodziny oraz Osób z familji Ce- 
ćskiej- Na nabożeństwie obecni byli nadto goście 
^graniczni. Po nabożeństwie składali życzenia Naj­
mniejszemu Państwu duchowieństwo, członkowie 
rady państwa, ministrowie, wyżsi urzędnicy Dworu 
it. tl. 0 godzinie 2-ej podano śniadanie na 250 osób. 
Miększego przyjęcia u Dworu nie było.

IV tym samym dniu we wszystkich cerkwiach 
i świątyniach innych wyznań odprawione zostały 
uroczyste nabożeństwa. Szczególniej uroczystem by­
ło nabożeństwo w soborze katedralnym św. Izaaka. 
Kościół przepełniony był modłącemi się. Wieczorem 
miasto było wspaniale iluminowane. ' (Pr. iciest.)

- W poniedziałek d. 11-go b. m. o godzinie 1-ej 
przedstawiało się Jego Cesarskiej Mości poselstwo 
blicharskie w pałacu Anięzkowskim. Jednocześnie 
poselstwo złożyło dary w imieniu emira bucharskie- 
go feid-Abdul-Agat Bogadurehama, a pomiędzy in- 
nemi 9 koni w bogatej uprzęży, nabijanej złotem i 
srebrem, z kitami, ozdobionemi klejnotami. Posel­
stwo przyjechało dworskiemi karetami. W pierwszej 
karecie, zaprzężonej czwórką koni, siedział naczel­
nik poselstwaDżau-Mirza-Bij-Perwanaczi Beg, w in­
nych .jechali Mirza-Nasr-Ulla-Toksoba-Bij, Mulła ■ 
.łrad-Niracłiur oraz oficerowie i sekretarz poselstwa. 
Poselstwo miało szczęście przedstawić się Jego Ce­
sarskiej Mości Najjaśniejszemu Panu oraz Jego Ce­
sarskiej Wysokości Cesarzewiczowi Następcy Tro­
nu, poczem powróciło do hotelu. Poselstwo przypro­
wadziło 10 koni, z tyóh dziesiąty koń przeznaczony 
jest dla J. C. W. W. ks. Włodzimierza Aleksandro- 

(Praw. wiest.')

KBH 111111!
Wychodzi w dni powszednie wieczorem, w niedziele i święta rano, a nadto wychodzą 

stale w dni powszednie, z wyjątkiem dni poświątecznych, dodatki poranne.

OnFa 2 (14) marca 18^9 n
OGŁOSZENIA.

Reklamy: za jeden wiem 
garmnntowy albo jego miejsce 
pierw zy raz 25 kop., każdy na­
stępny raz 20 kop.

Nekrolcgja: za jeden wiersz 
15 kop,

Zwyczajne ogłoszenia: za 
jeden wiersz petytowy albo jego 
miejsce, pierwszy raz 10 kop 
każdy następny raz 8 kop.

Kale ogłoszenia: za jeden wy­
ro.-. po 2 kop. każdy raz.

Nadesłane: za jeden wiersz 
garmontowy rs. 1.

Ogłoszenia do Kurjera przyj­
muje także Biuro Rajchmana 
i Frendlera ulica Senatorska.

10WZO,
Adam tebowleaki, redaktor to® '"S I 

„Stowatę Zn«id.Ł»S»” “el'„“1‘Lwie i 
kurjera sposobność poznać, wyda . . no- ,
(Gubrjnowiez i Szmidt, 1888) tom mmejszych p 
wieści i nowel p. u. „Zmarnowani’’. Tom,ten za j 
wiera cztery utwory: „Banita', „Loie ,-”:gce I 
Bąg" i „"Wieczór wigilijny”. , Naczelne <
w tym zbiorze należy się powieści p. n. n I

Kim jest ten Lorenzo? na
Był rybakiem na uroczej wysepce wl J> 

Casamiccioli i woził turystów morzeni. _ ,
Robił bardzo dobrze i zręcznie e ’ ? 

wybornym sternikiem, ale szlachetność jego p ~ j
i mezwykla w prostym człowieku elegancją : 

chów świadczyły, że nie w chacie rybacki -J - 
urodził i nie praca pospolita była jego przez 
czeniem. T

Koledzy nazywali go un misterioso ziomo. Na mia j 
toto zasługiwał w zupełności. t j

Zawsze ponury i posępny, zwykle milczący, I (
ózal godzinv, wolne od zajęć, nad morzem, Ą y i 
samotnej używał przechadzki. Nie dla mego sw e- j 
t!tyczarne oczy namiętnych włoszek, które wo_ z.y I 
,a nim z miłością, nie dla niego rozlegały się śmie- i 
Ą'i odbywały sie zabawy. Lorenzo nie spos iz

nawet kobiet, ‘a od pląsów i wszelkiego wesela j 
"Wl sie zdaleka. ' . |
.’kl czasu do czasu znikał z Casamiccioli i wówczas 

widziano go przez kilka tygodni. Dowiadywa- 
później, że był w Rzymie, Neapolu i b loren- 

że zwiedzał tam muzea, stawał caleini godzina 
,'“ Ptzed Madonną rafaelowską. Podróże te °< J > 
.'.‘■r pieszo, o kawałku chleba. Pewnego razu zna. c 
j Ću g0 "" Pałacu Pittieh przed Madonną Del Gran­
iak’ tnililałego z głodu i znużenia. Po T’1^1 Hdku cuorował ciężko, leżał długo w szpitalu no 

renckim, aż go ledwie wyleczonego odesłano do 
miejsca zamieszkania. Od tej pory zaniechał wycie­
czek artystycznych, uspokoił się nieco, w końcu oże­
nił się i utworzył ognisko domowe.

Zaślubił córkę rybaka, dziewczynę prostą, kocha­
jącą go bez miary7. Zdawało się, że miłość żony 
wróci jego sercu spokój, który widocznie w nim już 
dawno nie gościł, że przywiąźe go na zawsze do 
progów cichegó dworku, zbudowanego nad morzem.

Tak się zdawało.
Przez pewien czas wystarczały Lorenzowi rzeczy­

wiście pieszczoty Aminy7. Nie kochał jej, ale był 
jęj-.wdzięcznym za okazywaną mu miłość i starał się 
płacić przywiązaniem za przywiązanie. Mimo to 
wybuchał przy każdej sposobności, dość często na­
wet bez powodu, a wówczas biegł nad morze i posy­
łał skargi swoje wiatrom. Nikt z włochów nie ro­
zumiał słów, które,w takich chwilach wypadały z ust 
Lorenza.

Czego cbciał ubogi rybak, za czem tęsknił, do ko­
go, do czego wyciągał ręce? — nie odgadywano na 
wysepce. Zagadkę tę usiłowała rozwiązać jego żo­
na. Intuicja miłości prowadziła pospolitą kobietę 
przez labirynt mężowskich smutków, rozpaczy i 
niezrozumiałych dla niej pragnień. Amina domy­
ślała się, że Lorenzo wraca myślą i sercem w prze­
szłość, która musiala być jaśniejsza, barwniejsza od 
pracowuej taraźniejszości, że mu ciasno w małym 
domku, straszno przy zajęciu wyrobnika, że u jego 
ramion szumiały niegdyś skrzydła, które się jeszcze 
dziś od czasu do czasu poruszają, do wysokiego go­
towe lotu, a wtedy odbiera świst ich Lorenzowi spo­
kój duszy.

Czuła to Amina, lekarstwa jednak na chorobę 
ukochanego małżonka nie umiała znaleźć córka ry­
baka. Odwrotnie! Ile razy starała się mężowi przy­
podobać, czyniła to zawsze tak niezręcznie, że wzbu­
dzała właśnie jego niezadowolenie. ‘

Przyszło jedno dziecko i drugie, a wiadomo, że 
miłość matki bywa silniejsza od namiętności ko­
chanki i przywiązania żony. Amina, zostawszy 

i matką, przestała odgadywać troski Lorenza. Zajęta 
teraz ciągle od świtu do zmierzchu córką i synem, 
nie zwracała już uwagi na rozpacze ich ojca. Da­
wniej zalotna, starająca się o to, aby się mężowi po­
dobać, zaniedbała się w ubiorze. Brudna, starzeją­
ca się wśród ciężkiej a pospolitej pracy, straciła ten 
wdzięk młodości, który może na czas pewien zastą­
pić piękność lub dobre wychowanie. Dare-mnie pro­
sił Lorenzo, aby pamiętała więcej o sobie. Amina, 
stanęła u mety przeciętnej kobiety: była nnatką, a 
godność ta wystarczała jej zupełnie, zapełniając jej 
życie dostatecznie.

Ta zmiana nie nakłoniła oczywiście do niej serca 
Lorenza, które i tak do niej nigdy nie należało. Ry­
bak zbrzydził sobie nietylko żonę, ale i dińeci, dom, 
rzemiosło swoje, i zaczął znów po dawnenan dziwa- 
czyć.

Bo Lorenzo miał duszę artystyczną- On kochał 
piękno i rwał się do niego; jego przykuły tylko nie­
szczęśliwe okoliczności do łodzi i wiosła, do tej ko­
biety i tego samotnego dworku.

Raz—było to późnym wieczorem—Lorctozo szedł 
ścieżka, wiodącą ku Casamiccioli przez ogrody i po­
la. Wieczór był letni, cichy, pogodny. Od morza 
płynął podmuch ciepły, upajający.

Idąc tak, doszedł do małej parterowej willi, o- 
świetlonej w tej chwili rzęsiście. Z otwartych na 
oścież drzwi szklanych padała smuga promieni na 
klomby, drzewa i krzewy. Na tern tle jaskrawem 
zarysowała się stojąca na werendzie postać kobieca. 
Lorenzo wpatrzył się w to zjawisko całą filuszą, bo 
przypominało mu jego młodość. A gdy kobieta, przy­
cisnąwszy ręce do piersi, westchnęła i wyszeptała 
zwrotkę pieśni, zdawało się Lorenzowi, że*śni.

. Kobieta wyszła nad morze z zamiarem pokołysa- 
nia sie na modrych falach. Lorenzo domyślił ’się, 
czego pragnie i ofiarował jej swój stateczek. Tu, 
wśród mruków wieczornych, wyspowiadał się ro­
daczce z bólów życia, z zawodów i nieszczęść prze­
szłości, a ona postanowiła przytulić do własnego 
serca to serce chore i nieszczęśliwe. Stedla, wy.
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który nie pozwolił upaść swemu staremu druhowi 
Boselliemu. Mimo wszystkiego, Crispi nie ma prawa 
kołysać się w zbyt różowych nadziejach; postawa 
izby wobec niego pozostanie taką samą, jeżeli uparte 
jego trzymanie rewolucjonisty Fortisa w roli mini- 
sterjalnego podsekretarza stanu, panującego rozgo­
ryczenia jeszcze nie wzmogło. Być może, że wszyst­
ko się obróci ku lepszemu; jakieś wszelako uczucie 
nieokreślone, mgliste, jakiś instynkt polityczny każę 
się spodziewać burz w krótkim czasie. A jeżeli Cri­
spi tym burzom ulegnie, cóż wtedy? Czy rozwiąza­
nie izby?”

Pójdźmy do Anglji. Na czwartkowem posiedzeniu 
izby gmin minister marynarki, lord George Hamilton, 
w trzygodzinnej przeszło mowie wykładał plan 
wzmocnienia floty wielkobrytańskiej. Wiadomo już 
z depesz, iż rząd postanowił zbudować 70 nowych 
pancerników kosztem 21 j miljonów funtów sterlin- 
gów. Mają być zbudowane: 1) osiem okrętów bojo­
wych pierwszej klasy o zawartości 14,000 tonn 
każdy; 2) dwa takie okręty drugiej klasy o 9,000 
tonn; 3) dziewięć krzyżowców pierwszej klasy o za’ 
wartości 7,500 tonn; 4) 29 krzyżowców mniejszego 
rozmiaru o zawartości 3,400 tonn; 5) cztery jeszcze 
mniejsze krzyżówce wedle modelu „Pandory”, 2,600 
tonn, a wreszcie 6) 18 łodzi torpedowych o 735 ton- 
nacb. Razem siła tych 70 pancerników waży 
318,000 tonn. Budowa okrętów pierwszej klasy 
potrwa 3| do 4 lat, drugiej trzy lata, wielkich krzy­
żowców 2g lata, mniejszych dwa, łodzi torpedowych 

roku. Trzydzieści osiem pancerników, w tej licz­
bie sześć bojowych, budować będą w warsztatach rzą­
dowych, reszta w prywatnych; na pokrycie sumy 
11,500,000 funtów coroczny budżet marynarki bę­
dzie powiększony o 600,000 funtów przez lat cztery. 
Personel marynarki zwiększy się o 3,000 ludzi. 
Pancerniki i inne statki" wojenne, będące dotąd 
w użyciu, zostaną należycie zrestaurowane i do że­
glugi na płytkich rzekach przysposobione.

Aćic York Herald tak ocenia pierwszy gabinet no­
wego prezydenta Unji amerykańskiej, Harrisona: 
„Jest to gabinet kompromisów. Blaine jest siłą pozy­
tywną. Urząd skarbu, portfel najważniejszy, prze­
szedł do rąk faworyta Blaine’a, Windoma, który 
z nim służył za Garfielda. Trudno jest określić cha­
ra kter polityczny reszty ministrów. Urząd wojny, 
mlnisterjum spraw wewnętrznych i prokuratorja je- 
neralna (sprawiedliwość) powierzone zostały lu­
dziom, których jedynym tytułem do uwzględnienia 
była przyjaźń z prezydentem. Administrancję poczt 
objął bogaty i energiczny kupiec (Panamaker), rol­
nictwo gubenator Wisconsinu.

Oprócz Bmine’a, nie posiada rząd żadnego męża 
politycznego. Ludzie, jak Sherman, Allison, Ed­
munds, wołeli wejść do senatu, niż do władzy wy­

Parnell i „Times”.
Takiego widoku, jaki przedstawiało wnętrze palau 

sprawiedliwości w Londynie d. 26-go lutego, odgoilz.9j 
nie pamięta żaden anglik.

Bo też i proces, wytoczony patrjocie irlanjzklem 
przez największy na świecie dziennik, jest w swrinro­
dzaju jedynym, bezprzykładnym ..

Od samego rana tłum ros'nie i rośnie.
Policjanci wytężali wszystkie swe siły, ażeby utorę-

Jeszcze » skrawie emerytur.
W numerze 64-ym naszego pisma p. L. L. poru­

szył raz jeszcze, jak sfinks z popiołów, od czasu do 
czasu odradzającą się sprawę oswobodzenia emery­
tur od płacenia składki na rzecz funduszu emerytal­
nego.

Nie dziwi nas bynajmniej ta troska o poprawienie 
swego położenia ze strony ludzi wysłużonych, a czę­
sto pobierających bardzo szczupłe pensje emerytal­
ne, ale przedewszystkiem nie powinni się oni łudzić, 
nie powinni patrzeć różowo na sprawę, która wcale 
w tej ponętnej barwie się nie przedstawia.

W przedmiocie tym otrzymujemy właśnie infor­
mację z bardzo kompetentnego źródła, bo od eme­
ryta, a zatem tak samo, jak wszyscy inni, zain­
teresowanego w możliwości rozwiązania sprawy 
na korzyść emerytów, a przytem bardzo dokładnie 
obeznanego z dawną ustawą i wszelkiemi przepisami 
emerytalnemi.

Korespondent nasz, p. H. R., stanowczo twierdzi, 
że potrącenia z emerytur dopełniają się na podsta­
wie istniejących dotąd przepisów emerytalnych i 
twierdzenie to popiera następującemi dowodami.

Podług praw emerytalnych z r. 1824-go i 1835-go, 
pensje emerytalne wolne były od wszelkich na rzecz 
funduszu emerytalnego potrąceń i zaczęto je do­
pełniać dopiero od r. 1841-go, t. j. od chwili wpro­
wadzenia w wykonanie ścieśniającej ustawy emery­
talnej z d. 14-go lipca 1841-go r., a to na mocy art. 
1-go tej ustawy (Dz. Pr. tom 27 str. 264), w którym 
wyrażono, że:

’„od 1-go stycznia 1841-go r. fundusze stowarzy­
szenia emerytalnego składać się będą między innemi 
d) z procentu po 4 od sta, mającego się strącać od 
wszelkich pensyj emerytalnych cywilnych i wojsko­
wych, tudzież od wsparć dożywotnich, tak obecnie 
pobieranych, jakoteż w przyszłości naznaczać się 
mających i z jakichkolwiekbądź funduszów opłaca­
nych. Procent ten jest przeznaczony na pokrycie 
wydatków, połączonych z zarządem funduszów eme­
rytalnych. ”

Przepis ten dotąd obowiązuje, z tą tylko różnicą, 
że wysokość potrącanego procentu, na zasadzie art.

2-go postanowienia rady administracyjni^- 
z d. 6-go grudnia 1850-gor., wydanego61^ 
wie Najwyższego upoważnienia, podniLj 4 
od d. 1-go stycznia 1851-go r. do 10»/ p**; 
emerytur wyższych nad 150 rs., odni^Ml 
6%. Postanowienie to, jakkolwiek wvS !Zai 
ko środek czasowy, zachowało jednak i 
moc obowiązującą, bo dotąd żadnym nowv hczi« 
sem zniesione me zostało, ani też nowa przel’i- 
rytalna również wydana nie była.

Przytem powoływanie się na art 15 
postanowienia rady administraćyjńei ,, 
jest mylne, bo dotyczy on właściwie nnt 
składki emerytalnej od płac w słuźhio a nie od emerytur. ,e P°^ran^

Artykuł ten znosi art. 31 ustawy emerwok ■ 
1841-go, który stanowił: „stowarzyszeń? 
po wysłużeniu lat 35-iu otrzymali już całkowi • 
sje emerytalne lub nabyli prawa do ich n p,ea' 
ma, gdy na rozkaz rządu pozostaną w «ln- p 
czynne] uwolnieni być mają, licząc od chwili S” 
zema, od uiszczania składki emerytalnei „i 5 czynna nlnżb, pobieranej’, eayii, że i?Jfe 
całkowitą emeryturę, a nadal pozostał w służbie a 
pobieranej z zajmowanej posady płacy (nie X 
emerytury) składki emerytalnej nie opłaca. “

Tak więc, ani art. 31 ustawy emerytalnej z roh 
1841-go, ani też art. 15 postanowienia z r 1850 e 
do potrąceń, z pensji emerytalnej dopełnianych nie 
odnosi się, bo wcale co innego jest pensja emeryta! 
na, przez emeryta pobierana, a co innego pensja 
t. j. płaca do urzędu przywiązana, którą urzędnik 
w służbie będący pobiera.

Z tego wszystkiego wynika, że potrącania 6’ 
i 10% z emerytur dopełniają się zupelnie’prawidlm 
wo, bo na podstawie istniejących przepisów i od te­
go bardzo ueiąźliwego, ale legalnie ściąganego po. 
datku mogliby emeryci byćzwoln eni nie inaczej, jak 
z mocy Najwyższego rozkazu. Czy jednak wyje- 
dnanie jego w obecnych warunkach jest może- 
bnern, wydaje się rzeczą więcej, niż wątpliw i.
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konawczej. Ani jeden republikanin z obozu Gran­
ta nie należy do gabinetu, który jest ujemnością, 
zdolną do pełnienia funkeyj rządowych, i dlatego 
zasługującą na szacunek. Więcej, niż którykolwiek 
inny w ostatnich dziesiątkach lat, wyobraża on wo­
lę osobistą prezydenta.”

Były prezydent Cleveland wzorem Cyncynata roz­
począł we czwartek zwyczajną praktykę adwokacką 
w Nowym Jorku. £r. Z.

baku, raczej, w jego smutnej powieści, a on uchwy- : jąc jego charakter z różnych stron, wydobywając 
cił się oburącz tej miłości, jak rozbitek ostatniej de- z niego wszystko, co się tylko dało. Nie nagroma- 
ski zbawienia. i dził mnóstwa scen, nie nawiązał t. zw. ciekawej in-

i trygi, zadowolnił się kilku sytuacjami, ale te odsła- 
' niają dostatecznie rozdartą duszę Lorenza, który 
I występuje plastycznie od początku do końca.
; Kiedy Amina kupuje za oszczędzone pieniądze 
i ofdynaryjny bohomaz, obraz jarmarczny, przedsta- 
' wiający tancerkę włoską, i wiesza go na miejscu, na 

którem była poprzednio kopja Madonny rafaelow- 
skiej, i cieszy się, że zrobi ukochanemu mężowi nie­
spodziankę, widzi się odrazu nieprzebytą przepaść, 
jaka dzieli małżonków. Ją bawią złociste, jaskra­
we ramy, a dla niego jest takie proste upodobanie 

! profanacją sztuki.
j Scenę tę wykonał autor z talentem rzeczywistym 
' a niepospolitym. Pełno w niej grozy dramatycznej, 
i pełno łez i tłumionych westchnień.
; Nad całością wieje rzewny, cichy smutek. Jest 
; w „Lorenzu” poezja, o którą tak trudno w nowszej 
I beletrystyce, jest owo delikatne, prawie niewieście 
! „dotknięcie”, które świadczy zawsze o umyśle wy- 
i twornym i o gustach wykwintnych. Są i krajobra- 
! zy prześliczne, pomyślane bardzo oryginalnie. Biały 
< żagiel, migocący, jak sztandar, na tle burzliwego mo­

rza, a pod tym żaglem zrozpaczony człowiek, drwiący 
z potęgi rozhukanych fal, nucący tęskną piosenkę— 
to zaprawdę obraz, godzien pędzla prawdziwego maj­
stra. Trzeba być poetą, aby taką scenę dobrze od­
tworzyć. A Krechowiecki odtworzył ją znakomicie. 

Lorenza zabiła ostatecznie miłość. I w innych 
nowelach Krechowieckiego odgrywa ta namiętność 
rolę naczelną. Kobieta spowodowała śmierć rzeź­
biarza w „Posągu”, kobieta zatruła serce Edwarda 
w „Wieczorze wigilijnym”, kobieta zrobiła dużo bie­
dy w „Banicie”.

Dzieje Edwarda są krótkie. Wśród szalu zabaw 
i rozkoszy św' itowych spotkał kobietę, której oddał 
duszę. Kochał ją tak potężnie, że nie znał w uczu­
ciu swojem żadnej miary. Poświęcił jej bez pamię- 
ci, baz żalu, bez wahania: susyątek, imię, całe życie

oddał na jej usługi. A gdy już wszystkiego było 
zamało, gdy wszystkiego zabrakło, gdy przeszedł 
wszystkie upokorzenia nędzy i wszystkie zniewagi, 
wówczas ona wśród szyderczego śmiechu wyznaa 
mu, że trudził się daremnie, że przez lat tyle,wspol- 
nego życia nie było ani dnia jednego, ani jednej 
chwili, w którejby ona prawdziwą płaciła mu miło­
ścią. Wszystko to było fałszem, obłudą i zdrada-

— Jeżeli takie szatany — woła Edward—imo 
istnieć na świecie, być-że może Bóg, który karcie ma 
złe i sprawiedliwość wymierzać? Nie ma tam nie 
po za tern szarem, zimnem niebem, które jeżeli roz­
jaśnia się kiedy, to na to tylko, aby słonecznym pro 
mieniem oświetlić szyderczo nasze łachmany.

Takiej filozofji nauczyła Edwarda miłość, _ 
na nią innego lekarstwa, oprócz jednego, a bar 
prostego: nie oddawać kobiecie całej duszy, 
potrzebna jest do wielu innych rzeczy, nie po 
caćjej wszystkiego bez pamięci, bez żalu 1 . 
nia, mieć miarę wżyciu. Bo kobieta pragnę 
zawsze posiąść całe serce mężczyzny, hyc a < 
megą jego myśli, uczuć, zamiarów i czyn.u.^’n“aoba- 
ma poświęci rzadko własne zachcianki i ui 
nia. Miłość a uległość są w rozumieniu ko i ; 
wnoznaeznikami. Mężczyzna energiczny, sa •’ 
nie dajacy się okiełznać, nazywa się zwj’kle vin
chowanym, a nawet gburem. Dobrze wyc i 
jest tylko ten, co służy „wietrznej istocie 
łapkach, niby pudelek, noszący za panią J 
w pysku. , w;elkie

A jednak... bywają tylko te społeczenst 
i potężne, w których mężczyzna jest rem, 
powinien... nietylko wołem roboczym dom , 
czywistym jego naczelnikiem. _ . sDOtyka‘

Z nazwiskiem Adama Krechowieckie0 E uDlJ 
my się zaledwo od lat kilku, a mimo to % jj. 
już do" „dobrze brzmiących”, do glos.nI^b^0 zdobył 
teraturze współczesnej. Nadzwyczaj wy tn6 
sobie zdolny redaktor Gazety IwwW 
miejsce miedzy beletrystami młodszego p

kwintnie wychowana artystka, rozmiłowała się w ry- ; wiecki sięgnął głęboko do duszy Lorenza, oświetla-— ____ h — t__ _ _ ___ !___ „ ________ _i___  1 _  d----* ------_ „za._______ i_ A__  __ ___ —
cił się oburącz tej miłości, jak rozbitek ostatniej de- z niego wszystko, co się tylko dało. Nie nagroma- 
ski zbawienia. : j _ . . . . • . • •—

Ale miłość, która była ze strony wytwornej kobie- , 
ty kaprysem, skutkiem chwilowego uniesienia, nie 
mogła trwać długo. Między Stellą a Lorenzem, choć '■ 
ich łączyło równe urodzenie, znajdowała się prze- ; 
paść wyobrażeń, pojęć, nawyknień, słowem wszyst- i 
kiego, co wytwarza inne wychowanie i nauka. Lo- ' 
renzo przeczuwał tylko, co Stella wiedziała. Kobie- I 
ta wyźszegro świata, gdy minął pierwszy szał, dzi­
wiła się uczuciu i wstydziła się za nie przed sobą.

Gdy się Lorenzo tej zmiany domyślił, wsiadł na 
morze. Waśnie zerwała się burza, która pogrąży- ' 
ła kruchy statek w czarnej toni, a z nim zabrała I 
niespokojnie serce Lorenza, dając mu spokój wie- i 
kuisty. !

Nie no wy przedmiot wybrał Krechowiecki do | 
swego „Lorenza”. Walka duszy niepospolitej z fa- i 
talizmem ipołożenia jest w sztuce tak stara, jak pier- ) 
wszą rozpacz, która szalała w rozdarłem sercu wy- j 
kolejonegm artysty. Takich nieszczęśliwych było 
wielu.

Ale są przedmioty nie starzejące się nigdy. Dzie- i 
łami, w kiiórych miłość stanowi trość główną, mo- 
żrnaby napełnić wielką bibljotekę, a mimo to pochła­
niają czytelnicy każdy nowy romans z równą zawsze 
chciwością. Bo nie starzeje się sama miłość, wie­
cznie mło<ua i piękna.

Nie starzeją się i pragnienia, i zachwyty artysty­
czne. Nifa zmogły ich dotąd żadne doktryny, nie 
pokonały, materjąlizmy, utylitaryzmy i wszelkie pra- 
ktycznosięi. Dusza ludzka nie przestanie wyrywać 
się do idoalu, do piękna.

I byłobly bardzo źle, gdyby tak nie było. 
Pomysł znany nie szkodzi nigdy dziełu sztuki, 

gdy go wjykonaiiie odświeży. Człowiek lepszego to­
warzystw! a, z duszą artystyczną, zmuszony’ wypad­
kami do pracy twardej, pospolitej, niezadowolony 
ze swego* położenia, mimo wieku dojrzałego, należy 
W naszej beletrystyce do typów nowych. Kr® eh o-
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dla wehikułów śród ciżby wieloty- 

’‘^^'nhlegaiAćej 6mach sąd”’ • w- • u 
.jecznej, ^X-’o 5ffoje miejsca parasolami, kijami, ku- 
' Ludzie «8H-^
Ukanii' . kOwne ladies nie ustępują bynajmniej 
’ zaciekłości przedstawicielom płci brzydkiej.
w energji i z od sameg0 rana sala zapchana baje- 

1 wewnątiz j
i <rnrV do dOiU«

cznie od X eznaczOna dla korespondentów prasy za- 
TrybUn- ’orzepeliiiona jest... damami. Pomiędzy nie- 

granicznej, p blondynaj eiegaiicka i nerwowa aktorka 
®‘aderZil słynna z tego, że od byłego konkurenta swego 
fartesme, zareczynowej otrzymała 750,000 fr.
» ^Xwr ctu szkód i straconych korzyści”.
t)‘“te® v vpnorterami widać ’uźo znanych i wybi- 

Tos Obfstości, które się tu wcisnęły.
v wo stoi Childers, ex-minMr- spraw wewnętrz- 
7 który ani razu jeszcze nie rrz.' kł się swej emerytu- 

'■ ’ noszącej 5,000 fr., pomimo. 'e prasa potrzebę te- 
%’L.ja mu do zrozumienia więcej, niż raz.
S7 im sterczy Jakób Bryce, były sekretarz spraw za- 

Za znych i sławny autor „Republiki amerykańskiej”... 
Nieopodal lady Gladston czyta Daily News.

Wchodzi Parnell. Nie jest tak blady, jak zwykle; za- 
t, w tym samym paltocie. Zmierza do swego krzesła, 

tymczasem wszystkie oczy i wszystkie lornetki skiero­
wane są na niego...

Toć to bohater poważnego dramatu...
Usiadł między Stead’em, redaktorem naczelnym Pall 

Jlall Gazette, a Beggarem, starym, bodaj najstarszym 
rosłem irlandzkim.

Cały zgięty w pałąk. Idąc, jedną ręką opiera się na 
ramieniu swej połowicy, a drugą wspiera się na kiju.

Dziś rano, gdy wysiadał ze swego cab’u, naród powi­
tał go gromkiemi okrzykami.

Śród publiczności krąży okólnik Timesa, orzekający 
i zawiadamiający akcjonarjuszów swoich, że w tym roku 
nic otrzymają zwykłej dywidendy.

Nie dziwię się: 200,000f. st. kosztuje go ta sprawa! 
Wybija 10|.
— Proszę o spokojność!—woła szwajcar.
Wchodzą sędziowie, czyli członkowie komisji nadzwy­

czajnej, wydelegowanej przez izbę gmin do zbadania, 
o ile słuszne są oskarżenia Timesa, rzusone na Parnella, 
jego sojuszników i współdziałaczów...

Prezesem komisji jest sir J. Hannen. Nazwiska dwóch 
pozostałych członków są: Bay i A. L. Smith.

Panowie adwokaci, oskarżeni, świadkowie i widzowie, 
wszyscy stoją. Zapanowało głębokie milczenie, dosły­
szałbyś, jak szpilka upada.
, Wchodzi Labouchere, redaktor Wiary, który tak wa­
żną rolę odgrywa w tym dramacie.

Pnzydujący (do woźnego): Niechaj wejdzie Ryszard 
Pigott.

Wszyscy, a najciekawiej Gladstone, wyciągają szyję 
ł stronę głównych drzwi.

Chwila naprężonego oozekiw.-.nift.
-Przyjdzie, czy nie przyjdzie?—- zapytuje prezydu- 

l m-
| Tymczasem obrońca Timesa, sir Webster, zamienia 

parę z swymi kolegami, a Russel z Parnellem, swo- 
111 Mijentem.
sera dff*a<^eky—zwraca się prezydujący do Web-

I i’ gdyby zakł°P°ta“y» jąka się, wreszcie odpo 

I -Że Pigotta widziano wczoraj wieczorem oko- 
I ri.m Z’, l e,) w h°telm Tak mi mówił pan Soames. Żą- 
I rozkazu przyaresztowania Pigotta.
I ^rp^udekł!^81^1^ W •chwili woskowo- Słychać 

I !lt^a°ii^ Hgotta^USSe1’ rdwnież Pr03Zfl° 0 rozkaz zaare- 

I ‘tdziowif w?y Soames potwierdza, że widział Pigotta, 

! Teraz W rozkaz odpowiedni wydają.
I Wzwiazci-6 Ster prosi 0 uwieszenie śledztwa, o ile ono 

Ru’e LZ zeznaaiami Pigotta.
| S^1 zas mówi:
I ^M»nie ^’g°tt, czy nie, proszę o gruntowne

I ‘’Wari. llltrygi- A/y bowiem oświadczamy 
I ^y Pigotter/ PT>-Za ^oustonem> t- j- pośredniczącym 
I znaczeni□ ljmes’em, stoją inne osobistości wyż- 
I ®ela dziennika s aZ a doWebstera, głównego właści- 
I faktora, i ini’ ? Macdonalda, administratora, Buckla, 
I kt0tczłnwioi y° ' i °ne to niegodnie podkopać chcą 
I kllei prosi o UCZC'weS0 i nieustraszonego...
I ':oiiych przez P''° Ozcn’e aresztu na papierach, zosta- 
I "Mamy Ig0Jjta w hotelu. Wreszcie oświadcza:
I !'aisz<>»ał inkrn,08-0 y dowiedzenia a priori, ie Pigott 
I Wn&nowanelisty-
I ’Świnna. a zamienia się w słuch. Sensacja nie- 
I . "" Pigott_ -t V
I >'*.doinn rnV prawi dalej obrońca Parnella—przy- 
I W^ete azeby wyznać całą prawdę.

■7^trzecX5 7 ”le chciał 8° Przyjąć bez asysten- 
I * ^awezwaT więc Augusta Salę z Dai-

w dalszym ciągu, że Pigott przyznał się do

KURJEB WARSZAWSKI — Pat® 14 »area IBS? fc

sfałszowania listów P arnella, Egana, Davitta, O’Kellego, 
że będąc w ciągłej potrzebie, przed samą ucieczką wyłu­
dził jeszcze pieniądze od Houstons, Labouchere’a, Shan- 
nona...

Następnie Pigott skarży się w dokumencie, czytanym 
przez Russella, że był przez redakcję Timesa traktowa­
ny nieludzko. Labouche- e przekupił go zobowiązaniem, 
że parnelliści dzieciom jego wypłacą 50,000 fr. Zaś Ti­
mes wywdzięczył się Pigottowi za jego ofiarę z honoru 
i czci—niegodziwie.

Pigott jest wciąż świadom znaczenia swego postępku 
i ubolewa nad ostatecznością, która go do niego po­
pchnęła.

A co Times na to? Times doznał, jak się wyraża 
prasa angielska—dekonfitury i degringolady. Choć bo­
wiem wątpliwości nie ulega, że nabył on nieszczęsne listy 
w dobrej wierze, to jednak co powiedzieć o największym 
dzienniku na świecie, gdy powierza swą egzystencję i do­
brą sławę pierwszemu lepszemu desperatowi, osobnikowi 
z góry podejrzanemu i niewypróbowanemu?

Opinja mniema, że odtąd Times straci na swem zna­
czeniu, powadze i... prenumeracie.

Własna nieostrożność przyprowadziła go do tego, że 
po pamiętnem, wyżej streszęzonem posiedzeniu sądu— 
musiał na szpaltach swych wyrazić żal, iż opublikował 
listy Parnella, uznane za apokryfy...

Jeszcze słówko, ale już o... literackiej stronie przed­
miotu. Zacny Pigott ma poprzednika i imiennika w po­
wieści angielskiej. Karol Biekens, nieśmiertelny autor 
„Pikwików”, wyprowadza w jednym z swych romansów— 
nie pamiętam którym—niejakiego Pigotta, który pod 
zmyśloneni nazwiskiem Barsada ofiarowywa swe zdra­
dzieckie nsługi w pewnym procesie politycznym.

Prawda jednak wychodzi na jaw. Podsądnych unie­
winniają i Pigott I-SZy, ażeby uniknąć zemsty rozwście­
czonego tłumu, udaje śmierć, każę się pochować i... daje 
nura. Chroni się we Francji, oddaje swe usługi policji 
i ginie od noża tej samej gilotyny, która straciła przed­
tem niewinnie wiele ofiar jego fałszywych denuncjacyj.

Mniej tragedji towarzyszy Pigottowi Il-mu, ale w ka­
żdym razie co za dziwny zbieg okoliczności!

Orestes.

WIADOMOŚCI BIEŻĄCE,
= Korespondent nasz krakowski pisze: „Ogłoszo­

ne zostało urzędowe zaprzeczenie wiadomości, poda­
nej przez Kurjer warszawski, jakoby władze austrja- 
ckie w Szczakowej domagać się. miałyjod przejeżdżają­
cych z Królestwa wizy konsulatu austrjackiego na 
tak zwanych „pólpaskach”. Pomimo urzędowych 
tych zaprzeczeń, izba handlowa krakowska oraz an­
kieta miejska dla ułatwiania przejezdnym pobytu 
w Krakowie postanowiły wnieść petycję do ministra 
spraw wewnętrznych, z prośbą o zaraazenie złemu, 
faktycznie bowiem wiele osób narażonych było na 
powrót ze Szczakowej, ze względu, iż dowody ich 
legitymacyjne nie były zaopatrzone wizą konsulatu 
austrjackiego w Warszawie.”

= Jak już donosiliśmy, sprawa kolei z Radomia 
do Warszawy oparła się o ministerjum wojny, które 
miało w tej kwestji wydać ostateczną decyzję. Otóż 
według informacyj, zasiągniętych z najlepszego źró­
dła, nasunęły się w rzeczonym przedmiocie tak po­
ważne przeszkody, iż udzielenie koncesji zostało od­
łożone na czas nieograniczony. Wszelkie więc pro- 
jekta rozpoczęcia studjów z nadchodzącą wiosną sta­
nowczo nie będą w tym roku urzeczywistnione.

= Wskutek depeszy, otrzymanej od komitetu wy­
stawy paryskiej, tutejsze biuro wystawy zawiadamia 
za naszem pośrednictwem osoby interesowane, że 
ostatecznym terminem do załatwienia wszelkich for­
malności z biurem wystawy jest dzień jutrzejszy. 
Interesa tego rodzaju muszą więc Tcomćcsżtte być za­
łatwione do wieczora d. 15-go b. m.

= W dzisiejszym rozkazie policyjnym zamieszczo­
no, iż warszawski jenerał-gubernator przychylił się 
do prośby o dymisję brandmajstra straży ogniowej 
na Pradze, p. Włostowskiego, który otrzymuje pełną 
emeryturę. Brandmajstrem oddziału praskiego zo­
stał mianowany p. Józef Rosiński, dotychczasowy 
egzekutor kancelarj i oberpolicmajstra, a egzekuto­
rem mianowano p. Jana Adamskiego, którego obo­
wiązki urzędnika objazdowego komitetu lekarsko- 
policyjnego obejmuje p. Pietuchow, dotychczasowy 
pomocnik komisarza rzeczonego komitetu.

= Z powodu odwilży, projektowany przez cykli­
stów koncert odbędzie się nic na lodzie, lecz w uje­
żdżalni Towarzystwa.__________

= Dziś od 7-ej do 9-ej wieczorem w lokalu re­
sursy obywatelskiej w dalszym ciągu wymieniane 
będą i nabywane udziały spółkowe ogrodu zoolo­
gicznego. __ _________

— Towarzystwo akcyjne łazienek, łaźni i pralni 

parowej w Warszawie rozpoczęło wypłatę dywiden­
dy za r. z. po 5 rs. od każdej akcji sturublowej. -

= W sferach kolejowych krąży wieść, że b. dy­
rektor kolei wiedeńskiej i bydgoskiej, p. Włady­
sław Kozlowski, zajmie ponownie wibitne stanowi­
sko w administracji tutejszych kolei.

= Obowiązki budowniczego miejskiego W cyrku­
łach jerozolimskim i łazienkowskim poruczono cza­
sowo pełnić architektowi, p. Lewemu.

= Dr. Szewezenko, lekarz cyrkułu powązkowskie­
go, objął od wczoraj, po dłuższej przerwie, swoje 
obowiązki.

= Ks. Józef Sźafricki, prefekt szkół kaliskich i' 
wikarjusz kolegjaty kaliskiej, zamianowany zostaA 
asesorem konsystorza feralnego kaliskiego.

= Z teatru i muzyki.
* Jutro w teatrze Wielkim tragedja Gułzkowa 

„Urjel Akosta”; w Rozmaitości komedjaHalevy’ego 
„Ojciec Konstanty”, a w Małym operetka Straudsa 
„Baron cygański” z panną Ozosnowską w par- 
tji Safi.

Ben Akibą w „Urjehi” będzie p. Ładnowski, za­
stępując p. Rapackiego, który jutrzejszego wieczora 
gra ojca Konstantego.

* Poranek benefisowy na dochód utalentowanej i; 
zasłużonej artystki pani Niewiarowskiej naznaczono 
na d. 24-ty b. m.

Od poniedziałku przyszłego rozpocznie się w ka­
sie zapasowej sprzedaż biletów, którą zajmą się ar­
tystki i artyści.

Nader interesujący i bogaty program widowiska, 
jak również współudział całego personelu dramatu i 

j komedji z Żółkowskim na czele, zapewniają poram 
kowi duże powodzenie.

* W salach redutowych odbędzie się jutro wie- 
czorem koncert kompozytorski Żeleńskiego.

Nazwisko znakomitego kompozytora starczyć po­
winno za najgorętszą zachętę do licznego zebrania 
się.

Bo i któżby nie pragnął usłyszeć cudnych melodyj 
Żeleńskiego?

* W mieście naszem bawi p. Marjan Winkler, u- 
talentowany artysta teatru łódzkiego.

* Dochód z koncertu, o którym wczoraj pisali­
śmy, w Piotrkowie, przyniósł brutto 500 rs.

— Dozór cmentarny.
W tych dniach odbyło się posiedzenie dozoru 

cmentarza brudzieńskiego, na które przybyli człon­
kowie: pp. Jan Stopczyk, r. st. Wenda, Cezary Sko- 
ryna, Herman Dunin i Sokołowski.

Zrewidowano kościół, który znaleziono w po­
rządku, i zalecono gruntowną naprawę budynku przy 
wejściu na cmentarz.

Na wniosek p. Stopczyka uchrvalono zwrócić się 
do magistratu, o wydelegowanie budowniczego dla 
dokonania szczegółowej rewizji we wszystkich zabu­
dowaniach.

Członkowie dozoru zauważyli też, że dróżnik za­
niedbuje swoje obowiązki, nie dogląda robót prowa­
dzonych na szosie i wydala się po całych dniach 
po za obręb swego stanowiska.

Dozór zażądał dalej, aby przedsiębiorca o każdem 
oczyszczaniu drogi piśmiennie zawiadomił dozór, 
gdzie, kiedy i na jakiej przestrzeni pracowali robo­
tnicy.

Wreszcie, skutkiem braku księgi protokulow od 
samego założenia cmentarza, na wniosek członka 
dozoru, p. Stopczyka, uchwalono prosić magistrat o 
jej sporządzenie i nadesłanie na sesję następną.

= Pilna kwestja. ...
Widziana z mostu Wisła, przedstawia się, jakby 

zagrodzona pryzmą zbitego śniegu i lodu wysoką na 
jakie pięć łokci, a powstałą z wywożonych z miasta 
i zsypywanych tam mas śniegu. y

Miejsce to zapewne zostało na ten cel wskazane 
za zgodą inźenierji, która zapewnie, nie miała nie 
przeciwko składaniu zlodowaciałego śniegu u same­
go brzegu, na szerokości kilkunasto - łokciowej, 
co nietylko nie grozi źadnem niebezpieczeństwem, 
ale nawet w chwili puszczania wód stanowiłoby ro­
dzaj pancerza, osłaniającego bulwar f nadbrzeżny i 
broniącego go od pierwszego uderzenia kry.

Całkiem inaczej przedstawia się w skutkach u- 
tworzenie takiej sztucznej zapory na samem korycie 
i to tuż przy moście, rzuconej wpoprzek Wisły.

W chwili ruszenia lodów wał ten spowoduje albo 
wylew, tamować bowiem będzie odpływ wody i 
kry, albo też rzuczony całą siłą ruszającej Wisły, 
uderzy na przęsła mostu, co mu chyba na dbbre nie 
wyjdzie.

Wobec tego czyniebyłoby właściwem zawczasu 
poprzecinać ów wał, aby o ile możności zapobiedz 
niebezpieczeństwu?
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= Nala Damajanti.
A cóż. będzie teraz, piękne panie?
Miałyście wy waszycŁ syngalezów, którymi za­

chwycałyście się, • ku' wielkiemu acz cichemu frasun­
kowi mężów, w‘ ogrodzie zoologicznym, mamy my 
teiaz—"my, płeć brzydka — naszą Naię Damajanti 
w arenie cyrkowej, która może niebezpiecznie.szą 
okazać się dla was rywalką, niż dla nas syngalezi.

Kto jest Nala?
Jeżeli chodzi o imię i nazwisko, to sklejonem ono 

zostało z pary bohaterów najcudniejszego poematu in­
dyjskiego, jeżeli o osobę—jest nią śliczna dziewczy­
na indyjska o smagłej, brunatnej cerze, o błyskach 
palących oka, o białym sznurku pereł w koralowych 
ustach, o kipiącym temperamencie i skocznych ru­
chach sarny, odziana w malowniczy wschodni ko- 
gtjum a nakryta istną stertą czarnego puchu, otacza­
jącego w sżeiokiem półkolu głowę i przypominają­
cego niewyraźnie—włosy naszych pań.

Ta płomienista dziewica, będąca doskonałym isto­
tnie wyrazem swojego typu rasowego i namiętności 
wschodniej, prezentuje nam wiązankę ośmiu olbrzy­
mich wężów, owijających się około jej szyi, głowy, 
biustu, ramion i t. d., drażnionych przez demoniczną 
jmjjankę do istotnego rozpasania. ‘

Jednein słowem drżyjcie panie przed Nalą Dama-1 
janti! __________ I

Roztopy.
Odwilż, jaka się w mieście od kilku dni daje we 

znaki, w okolicy Warszawy dopiero się wczoraj za­
częła.

Stan dróg wskutek roztopów jest okropny, a ko­
munikacja w wielu punktach przerwana.

Ze wsi, położonych w nizinie wilanowsko-obor- 
skicj> nie przybyła wczoraj i dziś żadna furmanka.

Na sosie radomskiej, między Warszawą a Sękoci- 
nem, u więzło kilkanaście wozów frachtowych bez 
możności ruszenia w dalszą drogę.

== Z Wisły.
Pomimo niespodziewanego ruszenia lodów w Kra- 

,kowie, czemu towarzyszy zazwyczaj znaczny przy- 
bór, pod Warszawą dotąd woda stoi w mierze.

Tegoroczne puszczenie lodów odbyło się przy nie­
zwykle niskim stanie wody, bo wynoszącym 4 stopy 
zaledwie.

Nie jest to wcale pożądanem, gdyż przy małej 
wodzie zatory łatwiej się tworzą.

Najprzyjaźńiejszym stanem wody przy puszczaniu 
lodów jest wysokość 6—7 stóp.

Na Wiśle przedsiębrane są rozliczne środki zapo­
biegawcze przeciw tworzeniu się zatorów.

I tak: przed filarami mostu od samego rana czyn­
nych jest kilkudziesięciu robotników przy rąbaniu 
rowów długości kilkunastu sążni.

Mają one chronić izbice mostowe od naporu rusza­
jących lodów.

'Przy łasze praskiej wycinany jest lód także.
Robotnicy na brzegach warszawskich zajęci są 

rozsypywaniem wałów śniegowych.
Do godziny 12-ej administracja żeglugi nie otrzy- 

mąła żAdnej wiadomości o ruszeniu lodów poniżej 
Imakową ani o przyborze znaczniejszym.

Woda na Wiśle pod Warszawą bez zmiany.
Właściciele berlinek, łazienek zajęci przymocowy­

waniem swych statków do lądu.
Ruszenie lodów przewidywane jest dopiero po­

jutrze. i, V.■wim.wir-ii-

= Polepszenie.
Zdrowie zawiadowcy stacji Warszawa kolei nad­

wiślańskiej, p. Ch., znajduje się na lepszej drodze.
Chory pozostaje na kuracji we własnem mieszka­

niu. ___________
— Kradzieże.
Ze składu Szulima Góldsztejna pod nrem 37-ym przy ul. Wo­

łowej skradziono kilkanaście skór wołowych wartości 150 rs.— 
W przejeździe tramwajem z Muranowa na ul. Marszałkowską 
Elizie Kątertowej skradziono torebkę, w której znajdowały 
się rozmaite dokumonta pieniężne, portmonetka z kilkunastu 
rublami, oraz pudełko ze sznurem korali. — Pod nrem 12-ym 
przy ul. Nowogrodzkiej spełniono zuchwałą kradzież; złodzieje, 
■wyłamawszy zamki w spichrzu, wywieźli kilkadziesiąt korcy 
owsa, siekiery, pudelka ze smarowidłami; kradzież dopiero na­
zajutrz rano dostrzeżono.

Na uczynku.
Żona stróża z pod nru 9-go przy ul. Franciszkańskiej, Joanna 

Jamborska, przechodząc wieczorem około drzwi mieszkania 
zauważyła jakiś szmer, a wszedłszy do pokoju zastała złodzieja, 
obładowanego łupem i zabierającego się do odwrotu.

Łotr rzucił się na Jamborską która stawiła energiczny opór 
i bez niczyjej pomocy złodzieja, Władysława Dobrowolskiego, 
obezwładniła.

W kościele św. Ducha, podczas nabożeństwa pasyjnego przy­
trzymana Ludwikę Kubicką w chwili, gdy sięgała do kieszeni 
Juljaua Leszczyńskiego.

1 rzy złooziejce znaleziono mnóstwo chustek od nosa oraz 
portmonetek, skradzionych wielu osobom.

= Kryjówka.
Nocy, dzisiejszej policja wykryła norę złodziejską w domu pod 

prem 23-im na Grzybowskiej.
Właściciel mieszkania, faktor Tromon, za umówioną opłatą 

dawał u siebie przytułek różnym podejrzanym indywiduuom, i

Ściganym przez policję, i którzy naturalnie iformalncści mel­
dunkowych nie spełniali. , ....

Podczas dopełnionej rewizji znaleziono w kryjówce ośmiu 
włóczęgów, których aresztowano.

.== W drodze.
W przytułku noclegowym na Pradze Jan Zijok, poddany 

austrjacki, nagle zachorował.
Wieziony do szpitala, w drodze życie zakończył.

=Nieostrożna jazda.
W przejściu przez ul. Gnojną Moszek Młynarz, zamieszkały 

pod nrem 57-ym na Grzybowskiej, przejechany został przez 
wóz, którym powoził Tomasz Piechoczyński.

. Młynarz otrzymał ranę w głowę i w bok-

= Znaleziona.
Jesteśmy proszeni o zaznaczenie, że 14-letnia Helena Tło- 

stowska, o której zaginięciu d nosiliśmy w nrze 68-ym z dnia 
9-go marca, znajduje się już obeenje w domu matki.

Przyczyną nieobecności był nagły wyjazd do rodziny, zamie­
szkałej w Landwerowie.

= Pożary.
Na poddaszu domu pod nrem 12-ym na Nowiniarskiej wy­

nikł pożar.
W piwnicy domu ped nrem 32-im na Dzikiej zapaliły się 

obficie nagromadzone miotły.
W obu wypadkach topornicy straży ogniowej pożar stłu­

mili.

Tak prezesi dyrekcyj szczegółowych, jakoteż rad­
cy, przebywający obecnie po za granicami Warsza­
wy, otrzymali telegraficzne zawiadomienie, że pier­
wsze, ze współudziałem nowego prezesa dyrekcji 
głównej, radcy tajnego Tołoczanowa, ogólne zebra­
nie władz Towarzystwa kredytowego ziemskiego 
odroczonem zostało.

Ponowny termin zebrania oznaczy prezes komite­
tu, po porozumieniu się z prezesem dyrekcji głó­
wnej, jeszcze w bieżącym miesiącu.

Nawał pracy, jakim obciążeni są radcy komitetu 
Towarzystwa i dyrekcji głównej, pracujący nad za­
projektowaniem odpowiednich środków i przepisów, 
dążących do jaknajśpieszniejszego wprowadzenia 
w wykonanie śkodytikowanej ustawy i w tym celu 
każdodziennie odbywający posiedzenia w komitecie, 
stanął na przeszkodzie chwilowo ogólnemu zebraniu, 
które między innemi załatwić ma następujące czyn­
ności:

a) rozpoznanie projektu, dotyczącego zmian w u- 
stawie Towarzystwa lub w przepisach taksy dóbr, 
oraz projektów, odnoszących się do rozszerzenia 
działalności Towarzystwa;

b) ostateczne zatwierdzenie instrukcyj, wydanych 
w rozwinięciu ustawy i przepisów taksy;

c) ocenienia wniosków co do rozwiązania Towa­
rzystwa, na mocy ostatniego, 265-go artykułu nowej 
ustawy, który opiewa: „W razie rozwiązania Towa­
rzystwa komitet obowiązany będzie przedstawić mi­
nistrowi finansów wnioski co do terminu, w którym 
ma ustać udzielanie pożyczek i co do sposobu zli­
kwidowania interesów Towarzystwa, a następnie 
dopełnić rozdziału majątku Towarzystwa, pozosta­
łego po zaspokojeniu jego zobowiązań pomiędzy 
stowarzyszonych, w stosunku zahypotekowanych po­
życzek;

d) wydanie przepisów, co do przyjmowania listów 
zastawnych do zachowania w kasach Towarzystwa.

Kasa zaś przezorności i pomocy, o której obszer­
nie pisaliśmy w numerze onegdajszym Kurjera, 
w zasadzie przyjętą została; wszelako przepisy 
w niej zawarte staną się dopiero obowiązującemi od 
daty zatwierdzenia ich przez ogólne zebranie.

Z chwilą rozpoczęcia czynności przez rzeczoną 
kasę, dotychczasowe stowarzyszenie pod nazwą 
„Funduszu pożyczkowego urzędników” rozwiązuje 
się, skutkiem czego rada główna gospodarcza odda 
zarządowi kasy wszystkie swe akta i rachunki i 
przeleje wszystkie fundusze, do kasy pomocy, która 
zarazem przejmie wszelkie długi i zobowiązania, 
przez radę gospodarczą przekazane, a zarząd kasy 
jednocześnie ułoży szczegółowy projekt likwidacji 
rachunków b. rady gospodarczej, z wykazaniem 
sposobu odzyskania zaległości.

SKumsui EO LISTÓW.

Szanowny redaktorze!
Ponieważ sprawa przeciwko p. Ryszardowi Puciacie 

oddana została do rąk sędziego pokoju VI go rewiru, jak 
to wzmiankowano we wczorajszem poranuem wydaniu 
Kurjera warszawskiego, przeto we wszelkie z p. Pucia­
tą polemiki przed orzeczeniem sądowem wdawać się nie 

’■ myślą.
Z szacunkiem

W. Buchner.

ze świata

X Z Krakowa korespondent nasz don •
18 b. m.: W głośnym z ułatwiania wieśniak Pod le­
wych odźtwa do Ameryki pogranicznym 0<w“8alic&£ 
Zwolenia mimsterjum spraw wewnetrznycl ‘CIniie. z z= 
stała ekspedytora krakowskiej policji Odt1'^01'20'1^ 
tam będzie jeden z komisarzy z odpowiedni 
tów cywilnych, oraz strażników wojskowych 
śnie powiększony został personel strażników Jedn°«»- 
w Krakowie o 20-tu. Ogólna ich liczba wLP°lictojcb 
122.—P. Kazimierz Bartoszewicz, syn ś D j r °bec5l; 
sza, iż w sali hotelu Saskiego miewać bedzi Jana,°«la' 
na tle literatury, sztuki, oraz życia towarlvsk-P°gada® 
kowie. Pogadanek tych pierwsza serja skb 
z sześciu, na które ogłoszono abonament n 
stów-malarzy i rzeźbiarzy postanowił obćlwr- ■' 
50-tą rocznicą zawodowej pracy Juljusza Kossak ’r'h 
latowi wręczona być ma księga pamiątkowa nr 
tystów naszych, oraz album z fotografiami fiT’2- 
urządza widowisko amatorskie, którem inter • • tea 
teligentne sfery całego miasta. Oprócz dwo^h^5'^ 
nowych jednoaktowych komedyj oryginalnych 
go i Sewera, popisów wokalnych i instrumental™ t 
ją być urządzone przez najwybitniejszych artvJx . 
szych .brasy Dwa już sap, 
cie „Ogród miłości”, w którym znajdą sję Dante 
tryczą, Pertrarca z Laurą, Mickiewicz z Mary], ** , Delta, 1 t. d. I „Ostatni, etaĄJ* 

W obrazie tym ugrupowane być mają wszystkie 
które w chwili zgonu mistrza tonów przy nim sie i ’ 
dowały, a w rzeczywistości należąca do nich ks. Mar? 
na Czartoryska odegra preludjum, które Chopin cra-A 
bie kazał przed zgonem.

X Ze Lwowa donoszą nam pod dniem 12-ym b.fc 
Dziś odbyła się inauguracja nowo wybranej rady 
skiej. Po uroczystem nabożeństwie zebrali sie o eoii. 
11-ej w południe prawie wszyscy radni w sali ratu® 
wej. Większość przybyła w strojach galowych. Kast® 
ło wzajemne przedstawianie się. Zgromadzonych powiał 
prezydent miasta, p. Mochnacki, który aż do wyboru p- 
zydenta pełni jego funkcję. Wybrano komisję weryfika­
cyjną., która sprawdzi dokonane wybory. Na przyszłe; 
posiedzeniu odbędzie się wybór prezydenta. Niezawodna 
wybranym zostanie nim ponownie p. Mochnacki, a wice 
prezydentem, w miejsce prof. uniw. Gryzieckiego, zostać 
ma dyrektor banku, p. Zdzisław Marchwicki, człowiek 
wielkich zdolności i postać bardzo sympatyczna.— IV ko­
ściele katedralnym odbyło się wczoraj odsłonięcie pomni­
ka ś. p. arcybiskupa Wierzchlejskiego. Na uroczystość 
tę przybyło bardzo wiele duchowieństwa z prowincji 
Popiersie wykonane z białego marmuru kararyjskiego 
przez artystę-rzeźbiarza, p. Tadeusza Barącza, odznaca 
się nadzwyczaj nem podobieństwem rysów nieboszczyka, 
a wysoce artystycznem wykonaniem. — W dziennikach 
wiedeńskich i czeskich obiegała pogłoska, jakoby profe­
sor uniwersytetu lwowskiego i deputowany, dr. Leon Bi­
liński, miał być powołany na katedrę przy uniwersytecie 
wiedeńskim. Dziś nadeszła z Wiednia ze źródła urzędo­
wego wiadomość, iż pogłoski te są zupełnie bezpod­
stawne.

X Zola na lokomotywie. Jak to dzienniki ogłosiły 
już światu, Zola przystąpił do opracowania przypadają­
cej z kolei, wedle raz ułożonego planu, powieści z cykl-. 
„Rougon-Macąuartów”, której przedmiotem mają byc 
stosunki kolejowe. Wiadomo, że mistrz naturalizmu B- 
żdą stronicę powieści opierać zwykł na długich a "? 
czerpujących studjach, tak, iż materjał, przygotowany’ 
napisania nowego tomu, co najmniej, stanowióby mig 
kilku- i więcej tomowe dzieło. Nieinaczej i obecnie z* 
biera się do pracy wielki powieśćiopisarz, podał m-a^ 
wicie prośbę do zarządu Towarzystwa zachodniej re­
skiej kolei o pozwolenie odbywania na linji jej s 
Między innemi, odbyć ma Zola po lokomotywie o 0’ 
szynisty dwa Kursa pociągiem pośpiesznym zfar- 
Conflans i z powrotem, raz dniem, a raz nocą. . 
z dyrektorów technicznych kolei towarzyszyć 
wi do Conflans, gdzie szczegółowo obznajonn s 
dującemi się tam warsztatami i magazynami * ■
stwa. „Nocą na lokomotywie”, jakiż to rozdział wp 

wieści dla pióra Zoli. ,„.„dziwa,
X Dobroczynna tancerka. Pewna w li­

czona zawsze wielbicielami francuzka, wpi jedue--. 
szłym karnawale modę, która -^iloś
z tancerzy wydaćby się mogła uciążliwą 
walców i polek, tańczonych na balach, t 1 o 
jest pozbawiona stron dodatnich. 0 7n,bawie, zS'i' 
mowa, znalazłszy się jednego razu 
u wejścia do sali zaproszona do, tańca: „o 
ła na ukłon kawalera—będę tańczyła z P ’rzeCZeU 
jednakże proszę o 20 fr.” — ’
frasowany młodzieniec—japroponowarep* panC-.:;..
co innego—odpowie dama—przypuszczą j tożąJi» 
prosi, do kontredansa, ale jeśli o walca ffj(W 
40 fr.; wirowe tańce liczę podwójnie. n’odziwa 
snące z każdą chwilą zdziwienie tancerz . ^ipji 
cuzka dodaje z wdzięcznym,uśmiechem- •
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i wriller artysta-muzyk b. profesor muzyki i 
ł Ś. P- Kar? Safnego w Warszawie, po długiej i cięz- 

ipiewn glir:naZJrftmoi)y św. sakramentami, zmarł dnia 12-go 
kifj cliorcn10’ mz ży wszy lat 74. Stroskany syn, wnuki, wnu- 
ma cal889M^szają krewnych i kołegow zmarłego na 
„ki i pia"'uU.k odbyć się mające w dniu 15-ym marca, óbne nabo^nstwo dbyo J mna kośclele

o jest w pl;l Paóśkiego przy ulicy Miodowej., a następnie na 
Pneniienienia 1 ,'ink w tymże dniu i z tegoż kościoła, o go- 
Łpr0Tder po połuliu, na cmentarz powązkowski Osobne 

dzinio 4 ; J *ZSyiane nie będą. z
proszenia - but_Daszkiewicz, oficjalista dóbr Se- 

i p. Jan f4”Aacz6WSkim, opatrzony sw. sakramentami, 
jokiwpowiewesoch ^.,g} s.ę wieczności w dniu 12-ym 
przeżywszy lat io, i 
jiarca 1889. ]ok Mstąpi w dniu 15-ym marca to jest 

Wyprowadzenie w Dueha przy ulicy Elektoralnej,
w P^ek.Z SeFzrana na cmentarz brudnowski. 2-956 

„godzinie „diner obywatel m. Warszawy, po dłu- 
f & P- A’J.-’cbmnbie, zakończył życie w dniu 13-ym marca 

giej 1 cięzKiij V 7Q' w ci(,żkjm smutku pozostała sio-
jfe89 r, pwez . j wnuki zmarłego zapraszają krewnych, 
Stra. córki, zięć rowadzenie zwłok z Wierzbna

15-ym mai-ca, o godzinie 6-ej wieczorem do kościoła 
w “n.1U, a w dniu, następnym na żałobne nabożeństwo

? °t kościele o godzinie ii-ej zrana i wyprowadzenie 
S na cmentarz powązkowski. Oddzielne zaprósz^™- 

svł&ii0 . o • „ ii. i D Stofcia'Szmeryc, przeżywszy lat o miesięcy 11, 
i żrcie dnia 13-go marca. Wyprowadzenie zwłok 

^nni dnia 15 go marca, tj. w piątek z kościoła Panny Marji 
Kern Mieści o ged A-ej z poi. na cmentarz brudnowski.

• ś n Antoś Malangiewicz, przeżywszy rok jeden i 
miesięcy dziesięć, w dniu 9-yni marca r. b. zakończył życie 
T 1-iotrkowie. . ,

■ W dniu 15-ym marca, to jest w piątek, w kościele kate- 
dralnym św. Jana, o godzinie iO-ej i pół zrana odprawione 
zostanie żałobne nabożeństwo za duszę s. p. r. r. s. J.ana 
Ptaszvnskisgo, zmarłego dnia 22-go lutego r. b. i s. p. 
Władysława Biergie’a, byłego lejtenanta floty, ciała któ- 
neb sprowadzone zostały z Petersburga na cmentarz powąz­
kowski i w dniu 9-m marca tamże pochowane. 2—065

••W piątek, to jest dnia 15-go marca, jako w pierwszą 
Wesnąrocznicę śmierci ś. p. Stanisława Ostrowskiego, o- 
chotnika austro-węgierskiej armji, syna Jułjana i Anny zl'ren- 
dowskich, zmarłego w 20-ej wiośnie życia, odbędzie się msza 
święta o godzinie S-ej i pół zrana, w kościele Przemienienia 
J’aiiski'ego’fpo-kapucyilskim) przy ulicy Miodowej. —955
i Dnia 15-go marca, to jest w piątek, o godzinie SO-ej zra- 

ja, w kościele Przemienienia Pańskiego (po-kapucyńskim) przy 
ulicy Miodowej, odbędzie się msza święta za spokój duszy ś. p. 
Jana Nepomucena Brzezińskiego. —930

r Za duszę ś. p. Gerwazego Gzowskiego, odprawione zo­
staną msze św. żałobne, o godzinie. 7-ej i pół i 10-ej zrana, 
dnia 16-go marca, tj. w sobotę w kościele św. Andrzeja (pp. 
kaunniczek), na które pozostała siostra zaprasza krewnych i 
przyjaciół. —960—

r W dniu 15-ym marca r. b., to jest w piątek, jako w dwu­
dziestą czwartą rocznicę śmierci ś. p. Doroty z Czechowskich 
Lipińskiej, odbędzie się żałobne nabożeństwo w kościele na 
Powązkach, o godzinie iÓ-ej i pół zrana, na które pozostała 
córka i zięć zapraszają uprzejmie Krewnych, przyjaciół i zna­
jomych. —932—

<=^=7^7 biednych tańczą.” Cosią dalej sta- 
is tylko na Wrz{. kawaler tańczył walca, czy tylko 
jo kroiła nuk >’ ograniczył, niewiadomo. Jak jednak 
„a kontredan *. tancerka, domyślić się łatwo.. 
^dtiwą musiai ■

NADESŁANE.

Ruchkalterji wyucza upow. przez Ok. Nauk, 
nauczyciel specjalista Gustaw Chwat, Miodowa 12.

■ Ostatnie wiadomości
■Belgrad 13-go marca. — Osoby wtajemniczone 
sekreta konaku królewskiego zapewniają, że król 

1 au po raz pierwszy powziął myśl abdykacji zaraz 
pob.iwnicy. Uważał on się za znienawidzonego 
Bail''?11-1 D'e so,)'e wytłumaczyć, że jest inaczej; 
si‘pZI j,ze W0Jua wróci mu popularność; utrwalenie 

europejskiego zniechęciło go do reszty. 
ciwpC?i Wna .“Zadowolenia kraju jest prze- 

-n'e podatkami. Najbogatszy kupiec serbski, 
('r t ?an°i'V1?z? który płacił dawniej 60 dukatów po- 
ln, ' i*aei ieh teraz 30,000 fr. Walcząc pod ha- 
latr ó ” leCZ Z P0(tatkami!” radykaliści odnieśli też 
iv k/ńn?V{Clęstwo Prz? wyborach. Lud podpalał 
d? i c.y przyjaciół rządu, mordował ich skry- 
Eurom> i .!ita t.® trzymano w tajemnicy przed 

musi ndd, - • 0 n’ct* wiedział. Czuł on, że albo
pitulowuT tUi 'y.zPPe}n°ści radykalistom, albo ka- 
na,l di-/v' .i 1 “luzszego czasu pracował już tylko 
żawiańn,, u o'vau'em abdykacji. O planie swoim 
By Wsarzą kilka dworów. List własnoręcz- 
Btanowisi-'. Ie,'ma zagrzewał go do wytrwania na 
próboiraf ' -O1 ^'iian pod wpływem tego listu 
Mprzpw/i"7'-'}®87®7-6 utworzyć gabinet radykalny 
Powili 1 ni. wem Tauszanowicza, ale radykaliści 
’khwienip1 mjlei-i'w.szym P'anie swego programu ula- 
®a tafos . °laja Łasicza, do którego król Milan 
’’^il sniJ11' i Pon’eWaż Pasicz w roku 1885-ym 

nis , eui. zamordowania go. Takiego pro- 
mogł więc przyjąć i wówczas dojrzała

w nim nieodwołalnie myśl abdykacji. Doszedł wre­
szcie do takiego rozstroju nerwów, iż skończyć się 
to mogło tylko—samobójstwem. Słyszano kilkakro­
tnie z ust jego słowa: „Nie pozostaje mi nic innego, 
jak pójść w ślady Rudolfa!” Raz powziąwszy nieza­
chwiane postanowienie, odzyskał całą swą spręży­
stość i energję. Po dokonanej abdykacji pracuje też 
gorączkowo;'między innęmi czyta skwapliwie wszyst­
ko, co piszą o nim; resztę czasu poświęca synowi, 
nadzorując jego naukę i wychowanie. Charaktery- 
stycznem‘je'st, że król Aleksander nazajutrz po wstą­
pieniu na tron wstał, jak zawsze, o godzinie 6-ej, 
o 7-ej porobił pensa, a o 8-ej rozpoczął naukę z pro­
fesorem. Jest on w tej chwili w drugiej klasie gi­
mnazjalnej. Ojciec i matka nazywają go zwykle 
„Saszą”. Ma on przyjaciela w synu jednego z byłych 
ministrów, zresztą nie szuka dla siebie rówieśników. 
Umie już dzisiaj poważnie reprezentować swój ma­
jestat. Wcześnie wprowadzono go w życie; pierwszy 
raz pojawił się na widowni towarzyskiej podczas 
tegorocznego karnawału na balu stronnictwa libe­
ralnego, który rozpoczął, tańcząc z panią Risticz.

Telegramy „Kurjera Warszawskiego"
BS iedcil 14-go marca. (Tek pryw. K. W.) — 

Tagblatt podaje sensacyjną pogłoskę, że król Milan 
umarł; niewiadomo dotąd, czy padł ofiarą zamachu, 
czy też zastrzelił się. Faktem jest wszelako, że do tej 
chwili (depesza wysłaną została z Wiednia o godzi­
nie 10 minut 30 zrana; przyp. red.) ani ministerjum 
spraw zewnętrznych, ani: poselstwo serbskie, po­
twierdzenia tej wiadomości nie otrzymały.

Jfterlin 14-go marca. (TeZ. pryw. Kujr. W.)— 
W stowarzyszeniu rolniczem Prus Zachodnich w 
Grudziądz oświadczył przewodniczący Puttkamer, 
brat byłego ministra, że książę Bismark, a nie mi­
nister Puttkamer, zarządził wydalenie obcych pod­
danych, wskutek czego nastąpił dzisiejszy zastój 
w pracy.

JHelgrad 14-go marca. (TeZ. pryw. Kur. W.)— 
Według hierarchji, Risticz zajął stanowisko pier­
wszego’ rejenta, Proticz drugiego, Belimarkowicz 
trzeciego. Wedle głosów wtajemniczonych, Proticz 
przechyla się ku Austrji, podczas gdy Belimarko­
wicz wyobraża ideę oparcia przyszłości Serbji o so­
jusz z Rosją, jako z wielkiem państwem slowiań- 
skiem. Risticz zachowuje się neutralnie, uważając, 
że na pierwszym planie stoją sprawy wewnętrzne.

Helgrad 14-go marca. (Tel. pryw. K. War.)— 
Pogłoski o zamiarze metropolity Teodozjusza ustą­
pienia z posady metropolity serbskiego okazały się 
przedwczesnemu Mimo tego .metropolita Michał 
powróci do Belgradu z wygnania; wyraził ou gorącą 
chęć zamknięcia powiek na ziemi ojczystej (liczy 
lat 80; przyp. red.). Po powrocie zamieszka w swym 
domu, położonym w jednym z najpiękniejszych 
punktów Belgradu.

JSelgrad 14-go marca. (Tel. pr. K. W.) — 
Poseł austrjacki Hengelmtiller uwiadomił rejencję, 
że cesarz Franciszek Józef i hr. Kalnoky gotowi są 
przyjąć króla Aleksandra w Wiedniu. Ponieważ 
dwór austrjacki powraca dopiero w połowie kwie­
tnia z Buda pesżtu do Wiednia, podróż króla Ale­
ksandrą mogłaby nastąpić przeto najprędzej w dru­
giej połowie kwietnia.

Belgrad d. 14-go marca. (Tel. pryw. K. W.) — 
Zaczęto tu znowu sprzedawać wizerunki królowej 
Natalji.

Berlin 14-go marca, g. 2m. 30(T. p. K. W.) 
Ruble w gotówce |g| (wczoraj 218.30) 
Ruble na dostawę gg|| Ę (wczoraj 217.75) 

Interview z Milanem.
Belgrad 14-go marca (Tel. pryw. K. W.) — 

Król Milan oświadczył w rozmowie, do której wczo­
raj został uproszony, pomiędzy inneini:

Działałem spokojnie i rozważnie. Zmiana tronu 
dokonała się bez żadnego zasadniczego przewrotu 
i nie stwarza sytuacji, grożącej jakiemkolwiek nie­
bezpieczeństwem krajowi.

Postanowienia moje zakomunikowałem jeszcze

w Gleichenbergu posłowi Hengelmtillerowi, aby u- 
wiadomił o nich cesarza austrjackiego i hr. Kalno- 
kyego.

Członkowie rejencji są doświadczonymi patrjota- 
mi, pójdą oni wytkniętą drogą, jaką im wskażą in- 
teresa Serbji. Wkrótce może domowi anarchiści 
oskarżą Risticza o trzymanie się Anstrji; rozsądek 
nauczy każdego, co myśleć o takiem oskarżeniu.

Przemoc faktów, które gromadziły się od dłuższe­
go czasu, wywołała znużenie i otrętwienie moralne. 
Nie mogłem być cieniem, lalką w rękach stronnictw. 
Na półwyspie bałkańskim król, panujący wedle eu­
ropejskiego szablonu konstytucyjnego, jest jeszcze 
nonsensem. Okres przejściowy, rejencyjny, był ko­
niecznym. Przeciw dziecku nie pędzie nikt walczył.

Robią mi zagranicą gorzkie wyrzuty z powodu 
abdykacji. Zapominają, że wschód zjada ludzi; 
świadkiem Otto grecki, Kuza, Battenberg, Miłosz 
Obrenowicz. Nie miałem innego wyjścia, jak ustąpić, 
aby ocalić dynastję i zapewnić krajowi pokój we­
wnętrzny i zewnętrzny, a Europy nie narażać.

Będę przez rok podróżował, poczem wrócę do 
Belgradu kierować dalej wychowaniem syna. Abdy­
kacji nigdy nie pożałuję i na tron nie wrócę. Sprawa 
rozwodowa zamknięta.

— Dziś, z powodu święta galowego, urzędowych 
notowań na giełdzie tutejszej nie było.

—- placówkach aycia,ts powieść 
konkursowa Feliksa Ehrenfeuchta do nabycia w 
księgarniach po rs. 1 kop. 20. 325

ł ogrzewanym ĆyrkFP? H
przy ulicy Ordynackiej

Między innemi numerami programu 3-ci występ 
zaklinaeski wężów Miss gnoiła Bama- 
ganti, z 10-iu olbrzymiemi węzami. 1-szy de- 
bjut M-lle Leonidy, sławnej żonglerki na kuli, wy­
stęp familji Overgard, Campeador wyż. szkoła przez 
dyrektora. Turnieje i zabawy rycerzy średniowiecz­
nych, M-łle Marja Vinella, Jeu de barre i oprócz te­
go występ wszystkich artystów i artystek. 326

— Potrzebny korepetytor na wyjazd, 
Hotel Europejski 1*80, od 9—12 w poł. 954

Starożytności i przedmioty sztuki.
Panowie G. i JL. Hamburger z Amster­

damu i Londynu, przyjeżdżają w tych 
dniach do Warszawy, staną w hotelu Eiiro- 
pejskim i życzą sobie nabywać nawet za wysoką 
cenę przedmioty sztuki starożytnej, jako to: porce­
lanę saską, sewrską lub inną, materje, hafty, wach­
larze, bronzy, tabakierki lub też inne przedmioty 
złote i srebrne, cmaljowane lub cyzelowane. Zastać 
można od 9—11 zrana i od 3—5 po południu. 963

— Kaplica anglikańska. Szpitalna 1, 
drugie piętro. Kazanie dla izraelitów w języku nie­
mieckim, odbędzie się w sobotę, dnia 16-go marca, 
punktualnie o‘godzinie 3-ej po południu. 964

“ KOMITET
Warszawskiego Towarzystwa Wtałltp 

ma zaszczyt podać do wiadomości, że dnia 16-go 
marca r. b., to jest w sobotę, o godzinie 8-ej, danym 
będzie

Muzyczno-Dramatyczny
dla członków, ich rodzin i wprowadzonych gości.

Bilety wydawane będą w dniach 14 i 15 marca 
od 8—10-ej wieczorem a w dniu koncertu, to jesi 
dnia 16, od 7-ej do rozpoczęcia takowego. 317

MAGAZYN AVIEDENSKI
TJBIORÓNAT JVLEZKZICJIZ, 937 

Miodowa
Zaopatrzony został na sezon wiosenny i letni w 

wielki wybór różnego rodzaju gotowej garderób} 
z której na szczególną uwagę zasługują:

Garnitury marynarkowe, czysto welniam 
począwszy od rs. 16 i Sakpalta również czysti 
wełniane od rs. 15. Pozostałą zaś zimową garde 
robę sprzedaje magazyn po znacznie zniżonej cenie

^
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I. M AIM!N E K.
Niecała Nr II, l-sze piętro,

WOŁY
MAGAZYN BŁAWATNY

EDMUNDA MAKOWSKIEGO
Blizko stacji drogi żol. Warszaw.-Wied.

na sezon wiosenny, 354
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Purchacę 
Goar.

pełnej krwi, lat 5. — Szczegóły w Zarządzie 
Dóbr Sokołówka p. Krzyżopol.

Kto ma do zbycia Kociołek parowy, orak Ko­
ciołek z podwójnetn dnem z wentylatorom, do 
gotowania, na kilka wiader, znajdzie kupca, 
Elektoralna 14. u introligatora. 351

Essencya z cytrynianu drzewa sandałowego z Bombay, najzupeł­
niej czysta.’w kapsułkach zawarta, jest znacznie skuteczniejszą aniżeli 
kopahu i kubcba. Czyni niepotrzebnem używanie -wszelkich szpryco- 
wań i w przeciągu kilku dni ulecza wszelkie najdolegliwsze i naj­
więcej zastarzałe rzeżączki, nie utrudzając żołądka i nie udzielając 
nieprzyjemnej woni urynie.

Skład w Paryżu, 8, ulica Vivienne t w gtownych aptekach.

do ram chmielowych dla suszarń.
Oryginalne Angielskie (Hopfensciiienen-Gani, Hopfenhurden-Leinwand) 

w najprzedniejszych gatunkach, po cenach fabrycznych, sprzedają

W Saaz (Czechy), 
jedyni przedstawiciele dla kontynentu,

Skład główny tamże, wysyłą próby i cenniki franco. Przy zamówieniach wię- 
kszemi partjami kolejowemi, franco odnośnej granicy^Na żądanie wysyła szyny 
miniaturowe (Miniaturschionen). 481r

przy Placu Teatralnym,
otrzymał i pierwszcrzędnych fabryk francuzkich 

wielki wybór

Finlandzkie płótno 
bielone i niebiolone.

Finlandzkie płótno prześcieradło- 
we we wszystkich szerokościach.

Finlandzki Kreas lniany, 
Finlandzkie płótno żaglowe, 
Finlandzki Rewańtuch, 
Finlandzkie płótno Filterprasowe, 
Finlandzka Kanwa do wyszywania 
Finlandzkie drelichy, 
Finlandzkie płótno na rolety, 
Finlandzkie Ręczniki, 
Finlandzkie Gbrusy, 
Finlandzkie Serwety, 
Finlandzkie Chustki5do nosa, 
Finlandzkie worki drelichowe, 
Finlandzka dyma na gorsety, 
Finlandzkie płócienka na fartuchy, 
Finlandzka skóra angielska, 
Finlandzkie chodniki, 
Finlandzkie nici

bielono i nie bielone
Finlandzka przędza 

bielona i nie bielona,
Finlandzkie szpagaty 

szare i kolorowe,
Finlandzka przędza du szewców, 
Finlandzka tektura drzewna, 
Finlandzka tektura prasowa, 
Finlandzkie konopne kiszki, 

również własnej fabrykacji.’

obejmujący dwie Włóki. Dom mieszkalny 
bardzo obszerny i wygodny, zabudowania go­
spodarskie murowane. Bliższych wiadomości 
powziąć można u właścicielki K. Bogawskiej, 
przez Zawiercie, w Cięgowicach. 341

Wielka Wyprzedaż5
rozpocznie się w Środę 13 Marca i trwać będzie

Części sapasowe na śl. ładzie. 330
Zalecam również angielskie magle domowe.

KORZYSTNY INTERES.
W m. Odessie poszukuje się energicznego 

administratora lub dzierżawcy do pierwszorzę­
dnej Restauracji przy Hotelu mającym prze­
szło 60 numerów, 2U0 pokojów, 20 sklepów, 
przy najgłówniejszej ulicy, kilkadziesiąt kro­
ków od ogrodu spacerowego. Interes egzy­
stuje przeszło 20 lat. Restauracja składa się: 
z 4 salon., 3 gabin. i Spokojów mieszk.; od- 
dajo się: z naczyniem, bielizną, meblami i pa­
tentami. Wymagalna, jest kaucja. Warunki 
względne. Kontrakt 3-letni. Adres: Odessa, S. 
Burkser, Deribasowska ul., d. Wedde. 352
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W staflzie SoKoIowiectiem,
I w gub. Podolskiej, zaraz do sprzedania

po cenach bardzo nizkich.

UWAGA!
Bo najęcia oil-go Lipca 1889r. 
Sklep wielki okazały, o 2-ch wysta­
wach frontowych, pięciu dużych przy­
ległych salonach i tyluż łącznemi pod 
temiż piwnicami oraz kaloryferem.

Sklep ten w najlepszym punkcie mia­
sta, wprost hotelu Europejskiego pod 
M 40 (389) położony, od Arielu lat na Skład 
Lamp p. Podgórskiego zajmowany, nadaje 
się niotylko na podobny interes, lecz nie­
mniej i na Handel Win, Wielki Skład 
Herbaty i russkich towarów lub pierw­
szorzędne Cafe-Restaurant i t. d. Bliż­
sza wiadomość u Rządcy domu, lub u W-go 
S. Lewentala, Nowy-Świat A 41. 484r

Specjalna sprzedaż na raty 
oryginalnych patentowanych amerykańskich 

WYŻYMACZEK „EMPIRE- 
po SO kop. tygodniowo jako też za gotówkę 

EMIL TREPIE, Marszałkowska Nr 147

i!Wi:s;,Eisiitaliir'sSO
Osusza wilgoć, niszczy

wny raz na zawsze. jjjustra- 
BROSEDRKK 80 str. d ukti? dla

cjami, oraz dodatek ważny _ .
pp. budujących, wysyłani bezp 

Inż.-Technolog G. «“‘cq ‘Warszawa, Królewska 39. .e
OSTRZEGAM dobrze mys

dawali się wprowadzać u 001^ chrzci 
ra w przeciągu dwóch £ 2 13,
smołę: na gudronit, guaron • „Gad10:

I gudronit et Comp a obecne jest 
i nit”; wszystko bowiem raz
I tylko smołą. „ł,walv, ogł»sza"
l Co do głupie.) Prz®?^nola,l, skior£ 
; nej przez firmę „Gudronit < tows"'.

wanej przeciw -Exsiccatorow^^ pis
im czasie szczegolouo u ku łąkowej

I wykazałem bezzasadno 0Svi •
UWAGA. Niechaj zaiazem

posłuży i to, jako rękojmią rządoWJ'ch 
gach wszelkich ł>“d°X:e jak i z'£_ 
i wojskowych, tak w 9esar“ ’ tyl^? 
nicą dla konserwacji drzewa. J 
siccator zatwierdzony.

nieprzemakalne

PASY 

do maszyn z płótna żaglowego, 
poleca najtaniej w wyborowych ga 

tankach

F. BIERNATH
Senatorska Al 32.

Niemiejscowym odbiorcom próby 1 
ceny chętnie i bezzwłocznie iraoKo^J 
syłam. ______—

po raz pierwszy w Warszawie nadzwyczajny CUD NATURY,
I. Dziewczynka Olbrzym, 11 lat mająca, 2 ars. 12 werszk. Wzrostu, 

7 pudów u-agi.
II. Piękna Galetca, Biust marmurowy, ożywiający się w oczach 
widzów. Ostatnia nowość sprawiająca wielkie wrażenie w całej Europie!

Oprócz tego codziennie okazywane będą obrazy niknące znakomitego fizy- 
ka p. Krosso, .mające w środnicy do 9 arszynów, oświetlane światłem Dru-
monda.

Codziennie dwa przedstawienia z nowym programem, pierwsze o godzinie 6, a drugie 
o godzinie 8-ej.—Cena wejścia do Muzeum kop. 20 od osoby, dzieci i żołnierze płacą po­
łowę.—Wejście do sali obrazów niknących po 10 kop., krzesło 20 kop.—Wejście do sali ana­
tomicznej 10 kop.—Muzeum pozostaje w Warszawie nieodwołalnie tylko do 1-go Kwietnia. 
Katalogi sprzedają się w językach: russkim, polskim, niemieckim i hebrajskim._____ 457R

Fabryka wyrobów żelaznych
EICHLER i KOMARNICKI,

JWzs” 151, 
poleca si$ właścicielom domów z łopatami i oskardami potrzobnemi na obecną pore. 340

KOŚCI
po mięsie gotowanem, w Warszawskim 

Szpitalu Ujazdowskim do sprzedania.
Wiadomość na miejscu u Komisarza — Bo 

rucznika Proskurina. 356

NOWOŚĆ! NOWOŚĆ! NOWOŚĆ!
W MUZEUM BOZWY,

- . 7

357

Do sprzedania © wołów opasowych 
w fabryce cukru Józefów, 

pod Pruszkowem.
Wiadomość na miejscu. 483R

SANTAL de MIDY



KUBJER WARSZAWSKI—Dnia 14 marca 1889 n 
Nr ™ 

zwracanie uwagi na kapsle i etykiety z naszą firmą

Potrzebne są zaraz maszynistki do fabryki 
gorsetów K.Wiśniewskiej, Miodowa 8. 5293

35

Panny zdolne do staników potrzebne do pra­
cowni. Dzielna M 3. 5241
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Russki, lub,mogący redagować po russku do 
druku bezbłędnie rzeczy urzędowe i znany 
już z takich prac, żądany jest do zajęć wie­

czornych. Ofertę szczegółową po iussku nade­
słać do kantoru Kurjera p. Chmielników. 5213

Zaszczycona Nagrodą na Wystawie 
Hygienicznej.

W dniu 12-ym b. ni. zgubiono na ul. Sb* 
natorskiej sześć sznurów perełek w pude­
łeczku tokturowem. Łaskawy znalazca raczy 
oddać na ulicę Kruczą Na 25, mieszkania ć 
za powyższą nagrodą. 355

Desenie i próby do koronek klockowych. —
Marszałkowska 83, m. 14. 5012

de. Hoża 13, mie-
5333
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Potrzebna jest zdolna maszynistka do dro- 
biazgów. Bagno 4, ni. 10.5288

Potrzebne są panny do staników i panienki 
do nauki. Ulica Pańska Ne 26, Pracownia 
„Felicji”. 5111

mtoby z panów litografów drukarzy podjął 
Rsię wyuczyć na przystępnych warunkach 
młodzieńca przez lat dwa. Oferty składać do 
kantoru Kurjera Warsz. z objaśnieniem wa­
runków pod adresem „Litograf Ni 19." 5079

Uauczycielkafrancuzka, z muzyką, językiem 
Itnieniieckim, wychowana w Rossyj, może 
przygotować do gimnazjum, zaraz do umieszcze­
nia, na bardzo korzystnych warunkach. Wiado- 
mośe: Nowogrodzka 9, mieszk. 1. 5319

Inżenier,
Chłodna Nr. 10, 

z . dozwolenia Magistratu urządza wodo­
ciągi i kanalizacje domów. Nadto poleca: 
1) Sztachety, bramy, drzwi, balkony, schody 
etc., żelazne kute. 2) Roboty gazowe i wen­
tylacyjne. 3) Dzwonki elektryczne i powie­
trzne, telefony i piorunochrony. 4) Wagi 
decymalnc, i 5) Wyroby telegraficzne. 337

ny uczeń do nauki do felczera. Wia-
Tłomackie Nś 13. 5239

pielgcina 9 kop. funt, chleb wiejski, miód
Lpowidła, śliwki. Chmielna 15. 5232

Potrzebna na wyjazd kobieta, znająca się 
ńa gospodarstwie wiejskiem, umiejąca do­
brze gotować, prać i prasować, do dwojga pań­

stwa. Świadectwa wymagane. Wiadomość ul. 
Hoża Ne 74, m. 4, od 10—-12 w poi. 5309

Biurko machoniowe prawie nowe do sprze­
dania. Ulica Hoża 9, mieszkania 46, od 
godziny 12 do 4.5268

Potrzebna jest panna kompletnie uzdolnio­
na do strojów damskich. Wiadomość Długa

M 19, m. 21.4996

Do strojów potrzebna panna uzdolniona do 
magazynu mód. Długa N5 4, do Grodow- 
skiej.5087

nywany strzyżone, gładkie, perskie, wojło- 
Ukowe, chodniki wszelkie, serwety, portjery, 
kołdry, kapy, cerata najtaniej w fabrycznym 
składzie Kiltynowicza, Mazowiecka 16 (wprost 
Erywańskiej. 518

Do sprzedania naczynia rzeźniickie od­
dzielnie albo ze sklepem zaraz, zii bardzo 

przystępną cenę. Wiadomość namiejsclu. Szmu- 
lowizaa & domu 81, na szosie, dom. stelma-

notrzebną jest na wieś do towarzystwa o- 
I sobą młoda, dobrze wychowana, z konwer­
sacją francuzką, nieco muzyki i robótki. Ziel­
na N» 19, m. 7. 5813

Do sprzedania porcelana, szkło xiial2os6b, 
kapy ażurowe, szal francuzki, mauzyna Sin­
geru z aparatem ręcznym. Belwedetrska Ne 2, 

przed rogatkami. 5047

poszukuje się od 1 kwietnia r. b. do domu 
r piętrówego na prowincji służącego w sile 
wieku, obeznanego dokładnie z swoim fachem. 
Tylko bardzo dobre świadectwa osób znanych 
będą uwzględnione. Świadectwa, oferty, wa­
runki przesłać pod adresem: Dominium Skwilno 
». Rypin, gub. Płocka. 660

Do sprzedania żaluzje sklepowe wraz z 
futrynami, oknami i drzwiami. W iadomość 
od godziny 4—7 u stróża, ulica SlizLa Ni 60, 

mieszkania 1. ró‘266

('Heer H. Kunicki przygotowuje na zasa- 
Udzie pozwolenia p. kuratora okręgu nauko­
wego warszawskiego—do egzaminów na uży­
wanie praw wohmwstępujących i do kor- 
tusu kadetów. Piękna 32. ’ 3984

netuszerji wyuczam za przystępną cenę.— 
□Oferty w kantorze Kutnera Warsz. .Retu- 
szerja" Mtt

Nauczycielka z patentem poszukuje lekcyj 
IlMzyki fortepianowej, wykład w języku 
russkim i polskim. Oferty w kantorze Kurje- 
ra pod adresem Celiny Zach. 5296

Ogrodnik chmielarz, czeeh, zSaac, który w 
 Królestwie już pracował, poszukuje miejsca 

na sezon letni. Wymagania skromne.Oferty do 
Kurjera W. pod adresem „Chmielarz". 4898

Do sprzedania kanarki samce i samiczki-
Krucza Jć 25, ni. 7. 5 277

Buchalter korespondent w trzech językach 
polskim, russkim i niemieckim potrzebny 
jest na stale do fabryki wyrobów mechanicz­

nych. Oferty w kantorze Kurjera pod adresem 
„Fabryka". 5089

nuchhałterji znajomość ułatwia każdemu 
□znalezienie posady,—nauki tej wyucza grun­
townie z upoważnienia władzy, Chmielew­
ski, Bracka 5. 590 

[dziewczynki do nauki krawatów potrze- 
Ubne. Grzybowska 21, m. 3.______ 5029

Hospodyni wiejska potrzebna, znająca się 
Udobrze na kuchni, drobiu, warzywie. Świę- 
tokrzyzka 17. m. 13, od 5—7.5075

Potrzebne są kompletnie uzdolnione stani- 
czarki. Nowolipki 29, ni. 1. 5287

Panny zdatne do sukien potrzebne zaraz. — 
Tłomackie Ne 10. M. Ciszewska. 5291

Do sprzedania 1,300 marek rozmaitych ta­
nio. Swiętokrzyzka 17, m. 13, od1.5—7. 5076

Do sprzedania tanio dolman pliąszowy no­
wy i dwie poduszki. Krucza 24, nj. 25. 5091

nywany najrozmaitsze, serwety, kołdry, 
U chodniki, wielki wybór! materyj laieblowych 
„najlepiej kupować” głównym składzie Gieł- 
żyńskiego. Marszałkowska 137, 93

Potrzebne panny, do maszyny i podręczne 
do drobiazgów'. Żytnia 8, ni. 12. 5283 

Potrzebne panny podręczne do krawatów. 
Solna Ne 9.___________________ 5282______

Potrzebna niańka od 1 kwietnia r. b., wy­
magano dobre świadectwa i rekomendacja. 
Zgłaszać się od 9 do 1 po południu. Zielna 23, 

mieszkania 6. 5324

Do sprzedania trzy pary koni z uprzężą, 
trzy wozy do ciężaru nowe. Wiadomość uli­
ca Bednarska Nó 9, m. 6, od 1—3. 5115
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Daje lekcje kroju na mieście, 
szkania 24, od 11—3.  

dyplomowany zakład rękodzielniczy Swi- 
Unarskiej, Marszałkowska 123. Zaczynają się 
kursakroju, strojów, krawatów, koronek, haftu, 
robót dżetowych, włóczkowych, malowania, in- 
troligatorstwa. 4732 ,

Do sprzedania trzynaście korcy lioniczyny 
białej. Wiadomość Nowy-Świat N8 64, mie- 
szkania 14, do 12 w południe.  5272

Potrzebne są panny i uczennice do kwia­
tów. Mogą być wydawane roboty za dom.—

Ulica Senatorska Ne 32. 5039

Kto z pp. właścicieli piekarni potrzebuje 
uczciwego, zdolnego ekspedjenta z rachun­
kowością, oraz do wszelkiej czynności w za­

kres piekarni wchodaących, raczy zostawić 
adres w kantorze Kurjera pod J. P. 5112 
8/amerdyner ze wsi, z domu magnackiego, 
Rz długoletniem, chlubnem świadectwem po­
szukuje służby. Kawaler, miody. Adresy u- 
praszam składać w kantorze Kur. Warsz. pod 
„T. O. Kamerdyner.”5345

Potrzebna kompletnie uzdolniona panna do 
strojów. Wiadomość Nowolipie M 18, mie­
szkania 21. 5119

nuchhałterji wyucza gruntownie z upowa- 
jjżnieuia władzy naukowej, Dawison. Wspól­
na 40. 5020

Potrzebne są panny do krawiccczyzny. So- 
snowa Nł 9, m. 13.___________ 5305______

Potrzebna maszynistka do maszyny pończo­
szniczej. Wiadomość ulicą Dzika M 20, w 

pralni polskiej.5802

Potrzebna sklepowa do sprzedaży pieczy­
wa, kaucja i rekomendacja wymagalna. — 
Wiadomość Oboźna Nś 9, m. 14.5265

praktyczna gospodyni, osoba młoda, poszu- 
Tkuje miejsca na wieś lub w Warszawie. — 
Ulica Sienna NŚ21, wiadomość u stróża. 5337

Potrzebne są do fabryki kwiatów Heleny
Szmidt panny podręczne i do nauki. Długa 

Nś 18. 5067

phłopiec lat 16, obeznany z handlem poszu- 
Lkuje zajęcia. Oferty: „Zajęcie” w kantorze 
Kurjera. 5276

nrązownik znajdzie stałe zajęcie w fabryce 
 wyrobów metalowych. Tłomackie Nś 3. A. 

Morantowicz. 5081

wagi około 3 karatów, pierwszej wody „Pi­
geon” kosztował 2,600 rs. w Londy­
nie, sprzedaje się za 1,200 rs. Lom­
bard, Królewska 39, 475R

Uzdolnione kompletnie panny do staników 
i spódniezarki, potrzebuje pracownia Leo- 
poldyny. Flac św. Aleksandra 14—4. 619

Uczeń potrzebny jest do cukierni. Długa, 
hotel Polski. 5275

Ranny kompletnie uzdolnione w ubieraniu 
1 kapeluszy męzkich potrzebne są zaraz do fa­
bryki. Tłomackie 9. 5329

Potrzebna hiemka z krawiecozyzną i bez.— 
Chmielna 70—4. 5124

Bona polka, zna krój, krawiccczyznę, obznaj- 
miona z gospodarstwem, mogąca wyręczyć 
panią, poszukuje miejsca zaraz, lub od 1 kwie­

tnia. Zielna 2, m. 14._____________ 5278______
Bona młoda, niemka, potrzebna do Często­

chowy, za 60 rs. rocznie. Mostowa 16, u wła­
ściciela. 5306

Zaraz potrzebna panna uzdolniona do maga­
zynu mód. Wiadomość Wspólna 24. Cu- 
kiernia Starorypińskiego,_____________ 5332

Kupno i sprzedaż.
Antyki, meble, z powodu wyprowadzki do 
ft zbycia. Świętojerska JV2 28, m, 8. 4670

V—-—
Hanka i wychowanie.

(dres nauczyciela języka niemieckiego i lite- 
ntury, Jana Szadkowskiego, ZielnaJM 4, mie- 
szkania 4. ___________4802

’kures biura nauczycielskiego Załęski, Ma- 
jlzowiecka 16, rekomenduje nauczycieli, nau­
czycielki, bony. 52

Buchhalterję podwójną sposobem prakty­
cznym, wyucza znany specjalista Dawison.

Dzielna 27. 5

Brama nowo okuta, zdatna do wozowni, jest 
do sprzedania. Wiadomość Praga Brukowa 
Nó 2, u właściciela.________________5310______

Bielańska ulica N5 4, mieszkania 7, pomię­
dzy 10 rano a 2 po południu sprzedają się 

następujące przedmioty: Dolman obłożony fu­
trem rs. 50, suknia czarna jedwabna rs. 40, 
paltocik aksamitny rs. 25, pąszka wełniana 
rs. 10, dwa żakiety damskie jeden rs. 6, drugi 
rs. 18, palto wełniane rs. 10, spódnica granato­
wa z aksamitem rs. 15, kaftanik jedwabny rs. 
25, dwa szlafroki po rs. 6. Tuzin koszul webo- 
wyeh damskich niepranych rs. 40.________5300

Francuzka z dyplomem, młoda, świeżo przy­
tyła, potrzebną jest, dla udzielania lekcyj 
dorosłej panience. Królewska 39, m. 7. Przyj­

muje się od 10 do 4-ej. 682

Francuzka, osoba młoda, potrzebną jest na 
demi-place, do konwersacji, dwie godziny 
dziennie. Nowy-Świat Na 21, m. 14. 5335

puwernantki umiejące przygotowywać do 
UiMmej klasy gimnazjalnej, potrzebne. Kra- 
kimkic-Przedmieście 7, biuro nauczycielskie. 
Ąirowska._____________________ 5243______
porzystne nowe rzemiosła wprowadza szko­
liła nemiosł dla kobiet J adwigi Przewó- 
ikiej, Niecała 10. Do krawiccczyzny i kape­
luszy jest pracownia. Dla zbytu prac uczennic 

3530
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. ---------- Dyplom I-ej klasy.

musztardy, marynat i konfitur
ARTHUR & Comp.

ulica Leszno N» 4, wprost ulicy Rymarskiej- 
Na składzie: oliwa nicejska, octy stołowe i kuchenne, papryka węgierska.

kaparki, oliwki, korniszony. 472R

Puiemka znająca gruntownie swój języki 
lldobrą krawiecczyznę, potrzebna od 1 kwie- 
tnia. Senatorska Ni 18, m. 24.__________ 665

Osoba inteligentna poszukuje zajęcia do za­
rządu domu u pojedynczej osoby. — Wilcza

Ni 25, m. 19, od 4-7,_____________ 5316

Osoba dosyć młoda, znająca roboty kobiece, 
a nadewszystko krawiccczyznę, poszukuje 

odpowiedniego zajęcia. Chmielna 47, miesz­
kania 16. _________ 5279

Osoba posiadająca język polski, niemiecki, 
russki, znająca specjalnie gospodarstwo, po­
szukuje miejsca do dzieci lub gospodarstwa.— 

Wiad. kiosk Marszałkowska róg Alei. 675

Potrzebna niańka niemłoda. Wiadomość 
plac Zamkowy Ni 91, skład skór. 4998 

potrzebną jest szwaczka, obeznana z kro- 
Ijem oraz szyciem na maszynie do domu pry­
watnego. Bliższa wiadomość przy ulicy Mio- 
dowej N» 16, m. Nj 1.5154

Rządca gospodarczy w sile wieku, prakty- 
licznie znający gospodarstwo, świadectwa do­
bre osób wiarogodnych, poszukuje pracy. — 
Wiadomość hotel Niemiecki, u rządcy. 4811 
Rubli 12 za wyrobienie miejsca pomocniki*, 

aptekarskiego. Hoża 84, mieszkania 12, od 
3 do 4.____________________________5227
Rządca, posiadający jak najlepsze świade- 
llctwa, poszukuje miejsca w Królestwie lub 
Cesarstwie na zarządzającego majątkiem, bę­
dąc przez lat 20 przy fabryce cukru, obeznany 
z plantacją buraków. Oferty składać w Kur- 
jorze pod W. S._______________ 4861

Technik służył w wielkich przedsiębior­
stwach budownictwa za granicą, znający ro­

boty inżenierskio, budownictwo miejskie i 
wiejskie, włada niemieckim i czterema języ­
kami słowiańskiemi, prowadził poważne robo­
ty w kraju, poszukuje przedsięwzięcia robót 
lub posady. Adres: Warszawa N. Kojaszyński 
Gęsta N» 4, m. 9.5065

Panny do kwiatów podręczne i do nauki. —
Długa 10, m. 51._________ 5314______

Potrzebna jest maszynistka do bielizny. — 
Slizka .V 6, m, 5, w dziedzińcu, na lewo. 5340

Posłaniec bezdzietny do wszelkiej obsługi. 
Wiadomość Łucka 8, Słupczyński. 5320

Leśny technik, specjalista urządzenia lasów 
obciążonych serwitutami, przyjmuje czyn­
ności za wynagrodzeniem, płatnem w 3/t po 

zatwierzzeniu planów. Plany wykończa naj­
później w dwa miesiące. Ogrodowa 5, mieszka­
nie Starzyńskiego budowniczego. 5331 
eh aszynistka i panna podręczna do szycia 
IS8bielizny męzkiejT przychodnie, potrzebne 
zaraz. Sklep płótna fabryki „Żyrardów” Mar­
szałkowska 151. 5001  
Hjiłoda bona francuzka potrzebna na wyjazd 
llido czteroletniego chłopczyka. Piękna 46, 
mieszkania 5. 5108 
ołody człowiek posiadający język polski, 
IIIrusski, niemiecki i francuzki, znający do­
kładnie Paryż, chciałby znaleść odpowiednie 
zajęcie u pp. wysyłających wyroby na wy­
stawę paryzką. Może się zająć również sprze­
dażą. G warancja pewną. Oferty pod A. M. w 
kantorze Kurjera.5341

lolrzehna osoba do wspólnej nauki siatko- 
twej, gipiury. Chmielna 30— 8. 5286

Mrzebna bona, młoda russka na wyjazd.
1 Biuro nauczycielskie, Sikorskiej, Niecała
£1*2. ___________ 679 ____

Potrzebna jest guwernantka, niemka, z mu- 
> 2lką, na wyjazd do Rossyj. W iadomość w 
toeh Niemieckim, codziennie rano do godzi-
2 ll*ej i wieczorem od godziny 6-ej do 7-ej

5284potrzebna nauczycielka z wyższym paten- 
I'*-oi. W iadomość: Skierniewice, czteroklaso- 
'ł Presja żeńska. 5011
(todent russki poszukuje lekcyj. Złota 3, 
ł-«-:dania 11. 5107

.uniwersytetu, posiadający wyższą 
.~‘*2Jśę i francuzki, udziela lekcyj. Oferty 

kantor Kurjera. 5006
y^dent uniwersytetu poszukuje korepety- 

ldok & 14, m. 9. 4422
yodent filolog, russki, poszukuje lekcyj lub 
r.1 "Potycyj. Ul. Nowy-Świat 4, mieszka- 
< ________ 4827

: pokój, herbatę rano, wieczór, po-
•* tofe 815 !rancuzki wykształconej, na kil- 
'■ ifoo? ?2lenn‘e- Aleja Ujazdowska 29, 

5143
r tnsskio ofiaruje się niemieckie. 

Warsz. L, W.___ 5066
pn ^0Sa<ły s i,race» 

Oztro^ik poszukuje miejsca magazy- 
y* Of»tv , a lul? rządcy, może złożyć kau- 

g st6Wi'- w kantorze Kurjera W.
* 5161

notrzebny jest lekarz na prowincję, Wa- 
I runki świetne. Bliższa wiadomość hotel Sa- 
ski N° 30, od godziny 12—2.___________ 5273
Potrzebna panna do upinania spódnic. Elek- 

toralna Na 21, m. 4, l-o piętro, front. 5271
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cza.

Feits pian krótki, 7 oktaw, palisandrowy 
is. 200. Długa 25, lombard.5339

Jo. Warszawa, Elektoralna 5,

Kficpaów para szczeniąt rasowych, do sprze- 
s dania. Bracka 6, m. 7.5295

ski, mało używany, do sprze- 
!, m. 12, 5038

Masło śmietankowe i inne, jajka, grzyby. 
158śliwki,' powidła, cielęcina, piątki i wtorki, 
Jerozolimska 54, m. 10.5301

Stara porcelana saska i berlińska, obraz Bac- 
ciarelego, malowidło chińskie na materji, do 

sprzedania. Wiadomość codziennie od godziny 
4 do 8 po południu w fabryce mebli Krakow- 
skie-Przedmieście Aś 6. 4949

Mieszkanie przy familji dla pojedynczej, 
liii przyzwoitej i inteligentnej kobiety, może 
być z usługą, samowarem i całodziennem utrzy­
maniem. W iadomość: Solna 14, ra. 7. 4655

Bransoleta z granatem zgubioną została w 
nocy z soboty na niedzielę. Uprasza się zna­

lazcę o zwrócenie takowej na ulicę Chmielną 
.W 47, mieszkania Aś 4, za nagrodą. 5156

Tanio sprzedam biurko gdańskie, obrazy, an- 
taby. Leszno 39, m.12. 5290

Eleganckie urządzenie salonu, buduaru, sy­
pialni, jadalni, gabinetu, do sprzedania z po­
wodu wyjazdu. Tamże fortepian francuzki za 

, s. 425. Orla 6, m. 5. 5311

’’W diukami Kwjwa llarseautkiego.—Mac Teatralny hr 473c (nowy 9). ,, - —,x-*
Redaktor iraaciazek Giez tu ski.—U ydaucy Wacław Szjhancwski i Antoni lieikicwicz (Adam Fług>

Pokoje pojedyncze z kuchniami, po rs. 13 
kwartalnie, 2 pokoje rs. 24 kwartalnie, w 

kamienicy Aś 3/5376, przy tramwaju, Nowo- 
Wolska ulica. 5175

Do sprzedania fortepian Bueholtza w do­
brym stanie za przystępną cenę. Elektoral- 

la 29, m. 11, lewa oficyna.678

Quterena na skład, 
rzX 8° CZ?‘SU ° WyMjęcia' P°S

■ ‘ ‘ 5343

nadrabianie pończoch—nowe, najwykwin- 
Rtniejsze, po cenach najniższych. Wspólna 

Aś 26, mieszkania 6.5010

Tanio sprzedam parę szaf gustownych i pa­
rę łóżek. Krakowskie-Przedmieście Aś 40, 

u stolarza. 5145

Do sprzedania krowiarnia od 1 kwietnia. 
Wiadomość kiosk róg ulicy Dlugięj i Wąz- 
kiej.'674

Do sprzedania sklep wiktuałów dobrze 
procentujący, z mieszkaniem. Nowogrodz­

ka Aś 17. - 676

Instytutowa 6, do wynajęcia od 1 kwietnia 
Isześć pokojów, przedpokój i t. d.—a stajnia i 
wozownia zaraz. 649

Fortepian wiedeński sprzedam rs. 290. — 
Włodzimierska 16, m. 18. 5015

BJagrody rs. 5 (pięć) otrzyma ten, kto odnie- 
11 sie lornetkę z perłowej masy zgubioną 10 
marca przed teatrem rozmaitości. Marszałkow­
ska 181, mieszkania 1. 5254

Dom kupię bez pośrednictwa w cenie do rs. 
75,000 w błizkcści Marszałkowskiej ulicy. 

Oferty proszę składać w kantorze Kurjera pod 
literami Ł. C. 5297 Fabryka kwiatów Marji Fitkał, Freta Ś 23, 

w domu własnym. 638
Magazyn -1. Dmcchowskiej Świętokrzyzkś 
IseAś 48, i rzystanek tramwajowy, sprzedaje 
kostjnmy, szlafroki w różnych kolorach, oraz 
przyjmuje obstalunki z powierzonych materia­
łów, podług fasonów paryzkich, po możliwie 
nizkich cenach. 4851

Do sprzedania sklep wiktuałów. Nowo­
grodzka Aś 9. 673

Lustra i meble salonowe, garnitur czarny, 
orzechowy, fantazyjny, szafy, łóżka,. tuale- 

ta, umywalnia, kolumny, jadalnia dębowa, sza­
fka lustrzana, bibljoteka, biuro, otomana, do 
sprzedania. Marszałkowska 119, na dole, dru­
ga brama, m. 15. 4439

Hgebie po zwiniętym magazynie rozmaite 
It! garnitury, otomany, szeslongi, kredensy, 
szety i inne za bezcen. Nowy-Świat 24, po­
przeczna oficyna wprost bramy, 1 piętro. 5048

fig eble tanio garnitury, otomany, szeslongi, 
hi szafy, łóżka, komody, kredens, stoły, krze­
sła dąbowe, prawa oficyna, na pierwszem pię­
trze, mieszkania 36, Mokotowska 59, róg pla­
cu św. Aleksandra. 4466

Do sprzedania w m. Włocławku dom mu­
rowany z oficyną i zabudowaniami gospo­
darskiemu na mordze gruntu, tuż przy  stacji 

kolei, za nizką cenę. Wiadomość u zawiadow­
cy stacji Włocławek. 5160

Do sprzedania nakaz egzekucyjny na 160 
rs., należnych od Stanisława syna Jana Ry­

bińskiego Marji Gizińskiej. Sienna 13, miesz­
kania 52. 5125

Plac do sprzedania w środku miasta. 17,Q00 
rs. potrzebne na pierwszy numer hypoteki. 

-Wiadomość Nowogrodzka 17, m. 4, 5027

Bśajtaniej przerabiam meble i meterace, oraz 
Rwszelkie roboty tapicerskie i dekoracwp 
wykonywam podług najświeższych żurnah, 
tak u siebie jak i po domach prywatnyen. 
Nowv-Świat 66.

Magle do zabrania na sprzedanie, ulica Cie­
li! pła Aś 7.__________________ 5270
Magle do sprzedania. Ulica Zakroczymska 
lł|Aś9, 5092

Tanio maszyna oryginalna. Singera nowa, do 
sprzedania, metoda Głodzińskiego najnow­

sze wydanie z linijką. Krucza 19, mieszkania 
Aś 42, pierwsze piętro. 5326

Sery litewskie bardzo dobie. Mokotowska
Aś 42, do 1-ej.___________________ 5347

Olicznypies dog duński, do sprzedania.— 
OTwarda 34, wiadomość u stróża. 5250

ytoby chciał nabyć plac zdatny na fabrykę 
ft 40 tysięcy łokci, dwa fronty, bliżej okopów. 
Wiadomość ulica Dzielna Aś 31, m. 3. 4612

Kawiarnia do odstąpienia bardzo tanio. = 
Wiad. ulica Zimna Je 7, w kawiarni. 5032

C młodości i świeżej cery. . pięknej- ' 
niczny; dzieło specjalne dla ,P* ^róKe i 
przepisami toaletowemi yj 5338
druku._____________ ____ _—;—'^kirii.’
7 gubiono pugilares, na ■“*
Zna towary, (duplikaty, rćżne pap*
Lazera Kaufmana z Dubli1 ’ wróeić na rr'.'( 
ry. Łaskawy znalazca raczy Katana ..
ciszkańską 22, mieszkam > 5-.9ł_^_
nagrodą. ---- -
7abłąkał się piesek Pokojo^^ 
£ty, wabiący się »*r.ryo \r-irszałko,ęsj3 ’ 
prowadzenie go na ulicę - ‘ 
mieszkania 3,zana^rodm^—

y cniczyng Tymoteausz, nasiona, kupujemy 
npo najwyższych cenach. L. Mierosławski et 
Jo. Warszawa, Elektoralna 5,  4305 
Ifupuje fortepiany, pianina używane, repera- 
Reje, odnowienie przyjmuje, Wielko Aś 50, 
nieszkania 6. 5328

Cklep do wynajęcia od 1 kwietnia za^iT" 
tSbli rocznie. Plac sw, Aleksanfa^/0'* 

2 pokoje z kuchnią, 7a2mTidXr~~ - 
rubli do wynajęcia od 8 kwietnia ’x 190 

lipni 44. 5281 t"

Potrzebne jest 700 rs. na pierwszy Aś hypo­
teki w Warszawie. Oferty póste-restante 

Łowicz „Pożyczka". 5040

niesc-k z rasy mopsów, wabi się Pw piątek. Znalazca zechce,go 
za nagrodą, na ulicę Długą A- 46,—r,— 
no 30 kop. ubierani, odświeżani 
Ppodług najświeższych fasono -mujedoro- 
czapeczki, mufki kostjumowe pi yjI j p
boty. Krucza 19, mieszkania 42, oOT 
wsze piętro. --------- T-TtSS
nieś, dog ulmski, stalowy - Praczy odprowadzić do 'v a“1C*osjada« 
wogródżka Aś 23. Niepra -j PVstkie 4 
wnie będzie poszukiwany-wszys^

!Śł±-------------- -------7T0 odeb^

KaSSJaSSsesSS

Kawiarnia w pryncypalnem miejscu z po­
wodu słabości właściciela dobrze funkcjonu­
jąca, jest zaraz do odstąpienia z calem urzą­

dzeniem. Wiadomość Marszałkowska, w cu­
kierni Aś 114,___________________ 5292

Krowiarnia do sprzedania. Wiadomość ka­
żdego czasu Bracka 25, m. 6. 677

M eble stylowe dębowe w kompletnem urzą- 
IfŚ dzeniu jadalnych pokojów, oraz gustowne 
urządzenia salonów, sypialni i buduarów, a 
także pojedyncze sztuki meblowe, lustra i 

pianino zupełnie nowie po cenach umiarkowa­
nych. Marszałkowska 148 i cd Zielonego pla- 
cu Aś 13, parter, m. 9. 401

Masło litewskie wyborowego gatunku. Mo- 
kotowaka 42, do 1-ej. 5346

fifi eble za bezcen! Garnitur czarny orzecho- 
its wy, lustra, rozmaite inne meble, szafy, kre­
dens, stół, krzesła, łóżka, biuro,szeslongi. firan­
ki. Róg Chmielnej Aś 37 i od ulicy Marsza!- 
kcwskiej Aś' 108, m. 80. 5037

WS eble z ośmiu pokojów do sprzedania za 
i bezcen, ca’łe urządzenie lub częściowo, lu­
stra, firanki, dywany, regulator. Złota 3, róg 

Zgody, idąc od Marszałkowskiej czwarta bra­
ma, m.l, parter. 4537

Pokój umeblowany zaraz do wynajęcia. Kra- i 
kowskie-Przedmieście Aś 5. pałac lir. Krasiń- i 
skich. ________________________ 5210 mieszkania 3, za

jI,o3BojeHo ll,eH3ypoio BapinaBa 2 (14) Mapi’a/.

Powidła konfiturowe, grzyby suszone, śle­
dzie, sielawy, homary, łososie, apetit sild, 
sardynki, poleca handel L. W róbel Krakow- 

skie-Przedmieście, stara poczta. 5342
ierze i puch bezpośrednio z prowincją po- 
leca magazyn pościeli S. Wrotnowskiego, 

ulica Czysta Aś 2. Watę z owczej wełny lek- 
ką i ciepłą na kołdry i odzież. 4810

—.. - __
FomieszczeiHe-pi^Tft^jmJT^^s 

sie. Chmielna Ąt 21, m, 2j J1 w 1,aż'ljn,

Różne lokale są do wynaiecrsT??—
i od 1 lipca. Złota 2, 

Salon duży,’o trzech7k^hT^r~------
na parterze, od frontu W , ■ J z nkzr 

w każdym czasie. Mogą być 2 
oddzielnie, jak również obiadv „ 11 k 
wiejskie. Wiadomość; ulica cm0*1),0(!atskią 
mieszkania 1. ‘ '-'■Mielna y.j

-—--------------------52* 
ęklep z oknem wystawow^T^------

Ozdego czasu do wynajęcia 
rządcy. u  

5344

■wem, 
= W, u

3 duże pokoje, przedpokój, knchni7Z—T 
balkon 1-sze piętro oficyny,

rakiz lokal parterowy 264 rs. Żnrawją^tS

11 Giiięgienia rozmaite, 
E kuszerka, b. starsza Instytutu połtónim* 
Rgo, przyjmuje panie na odbycie slab|S 
czas dłuższy w pokojach wspólnych i oddziel 
nych, radzi w zakresie swej specjalności k 
bose, z umieszczeniem dziecka od 15 rs Zieir/ J 
i-6 IŁ’110'_____________ ____ J5308
Adres kantoru przewozowego,fabryki śkw 

pudełek i opakowań mebliFellksaMorzrckii 
go i S-ki. Tło m ackie Ai 18. Telefonu 135.534 

A Chojnackiego magazyn,Marszałkowska.
„wg Chmielnej, już otrzymał wielki tram 

sport parasolek paryzkich, od najtańszych do 
najwykwintniejszych.  5201'
Bransoletka srebrna a jour zgubiona w so­

botę wieczorem w drodze od kolei War.-W, 
do Żurawiej. Łaskawy znalazca raczy oiidad 
za nagrodą na Żurawią Aś 20, m. 5. 5173

Kawiarnia do sprzedania zaraz. Wiado­
mość w biurze ogłoszeń, ulica Senatorska

Aa 26.____________________________ 680

Lasu morgów 500 z ziemią, przy kolei, bez 
serwitutów. Sprzedaż przez licytację 15-go 

kwietnia r. b. Bliższa wiadomość Ogrodowa 60, 
. mieszkania 33. 5349

Futro irrężkie jonaty, paletótowym krojem 
do sprzedania. Wiadomość Nowozielna 46, 

m, 5, między 1.1 a 1 z południa. 635 
płówna wędzarnia ryb S. Farbera, ulica 
(3Świętojerska Aś 32, poleca na post siela­
wy prawdziwe augustowskie, petersburskie, 
tososie, sigi, śledzie i inne, co dwie godziny 
świeżo wędzone, po cenach bardzo nizkich. — 
Panom kupcom miejscowym i prowincjonal- 
nym odpowiedni rabat. 4309

Koronki russkie dane w komis sprzedaje 
niedrogo i kolebka pozdrowem dziecku. Mar 

łowiecka Aś 10, m. 9, parter. 5171

rtsoby młode, znające wyrób kwiatów, z do- 
Ubrcm wychowaniem, mogące wnieść do spół­
ki gotówką rubli sto, zechcą zostawić oferty w 
kantorze Kurjera pod „Bazar".______5321

Potrzebna suma rs. 5,000 na pierwszy nu­
mer hypoteki. Wiadomość Leszno 18, mie­
szkania 11. 5289

Potrzeba rs. 13,000 lub 21,000 na pierwszy 
numer hypoteki domu w Warszawie, oraz 

3,000 lub 8,000 na 2 Aś, bez pośrednictwa. — 
Oferty w kantorze Kurjera Warszawskiego 
pod literami H. D. 5193

Z wyjazdu tanio do sprzedania! Garnitur 
czarny salonowy, orzechowy używany, oto­
mana, sofka. Ulica Ślizka Aś 10, stróż domu 

wskaże. 5148

Z powodu wyjazdu do sprzedania kasa 0- 
gniotrwała, obrazy, kandelabry, zegary, biur- 

ko. Złota 16, stróż wskaże, od 3—5. 5307g

1 i.tcresa InmdJ. i insjątk.

Apteka sielska jest do wydzierżawienia na 
nader przystępnych warunkach. Kalicki uli­
ca Bednarska Aś 11, m. 15, w godzinach popo­

łudniowych i wieczornych. 5098

Ftbiady w prywatnym domu, wydawane przez 
U pierwszorzędnego kucharza w miejeeu 1 n 
miasto. Krucza 35, mieszkania! Cena* 
dów 60, 40, 30 kop. _
Osoba posiadająca kilka tysięcy rubli i ® 

jąca roboty ręczne, meże objąć zaraz i^
1 lipca magazyn, dobrze biouą klijentelą. Bliższa wiadomość. Am 
15, mieszkania 11, od 9-ej do 4-ej. ------- -

rertepian za rs. 50. Karmelicka Aś 4, mie- 
t szkahia 7, od 3—6 po południu. 5231

Fortepian prawrdziwy Bucholca rs. 75. Ele­
ktoralna 8, m. 3. 5152

6.-asy ogniotrwałe o 25 procent tańsze od in- 
Sinych cenników. — Marszałkowska 125. Si­
korski. 2844
Vasy ogniotrwałe,^najtańsze i najlepsze u R. 
RBohtego. Nowy-Świat 34. * 505

sysaszyna pończosznicza zupełnie dobra, 
ISgcienką, do sprzedania, Senatorska Aś 10, 
mieszkania 29. ' 4733

ftfOWOŚĆ! Dywanowe obrusy jutowe 2 rs., 
Hkołdry 2.65, dywaniki 95 kop. Towar ele­
gancki, n adzwyczaj trwały. Skład fabryczny. 
Maków, Solna 9. 5262
Spa raty lustra sprzedaje miejscowym i na 
H prowincję fabryka zwierciadeł Maury­
cego Sillberberga, Rymarska 8. Uwaga. W wy- 
stawie :napis „Na raty."__________4964

Pianino do sprzedania systemu amerykań­
skiego o krzyżowanych strunach w całkowi­
tej ramin żelaznej, z trzecim pedałem tak zwa­

nym monleratorem, do zupełnego przyciszenia 
tonu, również korzystnym do studjowania, ja­
ko też ochraniającym mechanizm na długie Ja­
ta. No*y-świat A:i 54. Janissewski. 5G52

o szu,‘ku je się owiec Rambolotto-Negrettl, 
zdrów yoh pięćset, w tern dwieście macior. 

Adres; (Gościenczyce przez Grójec. 4837

potrzebny jest od św. Jana na czas możli- 
f wie najdłuższy, lokal złożony z 7-u lub 8-u 
pokojów, na jednej z pryneypalnych ulic, su­
chy i ciepły, z wszelkiemi wygodami. Oferty 
w kantoize Kurjera pod lit. A. Z. 4981
Rubli 10,000 potrzebne na dobrą hypotekę.— 
nWiadomośćWspoina Aś 23, m. 12, od 4 do 6 
po południu. 5133
Różnej wielkości majątki do sprzedania lub 
Hz.imiany. Tamże potrzebny rządca żonaty 
do dużego majątku z kaueją 4,000 rs. Gwa­
rancja pewna. Wiadomość Świętokrz.yzka 29, 
w kanlorze węgla. 5323
ękiep spożywczo wiejski do odstąpienia za- 
Oraz za cenę przystępną. Targ dobry, komor­
ne tanio, na pry ncypalnej ulicy. Wiadomość 
Nowy-Świat Aś 24, me8. 5260
ę zynk od lat wielu egzystujący, dobrze pro- 
ccontujacy, przy ulicy Krochmalnej pod Aś 17 
jest co wynajęcia od 1 kwietnia r. b. Wiado­
mość u rządcy domu. 5073
ęziuam domu w'Warszawie, w cenie ló.OOO. 
Odo 22,000. Oferty w Kuijeize Warszawskim 
pod D. N. 5167
Cklep mydlarski, 8 lat egzystujący, z powo- 
Odu słabościjest do spizedania, komorne ta­
nie. Wiadomość kiosk Twarda. 663
C-klep spożywczo-dystrybucyjny do sprzeda
Onia. Pańska Aś 86. 654
Óklep kolonjalny do sprzedania. Ul. Freta
OAś 11. 4736
Oklep spożywczy z obszernem mieszkaniem
Ozaiaz tanio sprzedam. Ciepła 8. 5269
pklep wiktuałów jest do sprzedania. Wiado- 
Omość ulica Złota Aś 26. 5330
Oklep dystrybucyjno-spożywczy jest do od- 
Ostąpienia zaraz. Wiadomość w sklepie pie­
czywa Nowy-ŚwiatJAś 54. 5312
Qlusarsko mechaniczny warsztat do sprze- 
Udania, miejsce b. wyrobione i duża klijentelą, 
kapitału potrzeba około 1,500 rs. Oferty pod 
lit. E. F. biuro ogłoszeń Senatorska 26. 681
■Tanio do sprzedania wyrobiony interes spo- 
I źywezy. Ulica piyncypalna. Senatorska 2, 

Owocarnia. 5327
III punkcie dobrym wyrobiona kawiarnia z 
W obiadami z wszelkiemi przyrządami, za ce­
nę bardzo przystępną do sprzedania z powodu 
wyjazdu prędkiego. Nowolipie 26. 5304
isjarszawiak w średnim wieku, właściciel 
Wjedynej pierwszorzędnej restauracji w mie­
ście powiatowem, poszukuje wspólniczki pan­
ny lub wdowy z małym kapitałem. Oferty do 
szwajcara hotel Saski A. Leliwa. 5146
"Jaraz 0 wiorst 7 od miasta Nowo-Mińska 
Łprzy szosie, do wydzierżawienia ogród wa­
rzywno-owocowy, oparkaniony, około 300 
drzew owocowych, maliny, porzeczki i agrest. 
"Wiadomość w Nowo-Mińsku na poczcie. 5172

■? powodu nieprzewidzianych okoliczności 
Łjest do odstąpienia interes przynoszący net­
to 50°/o- Fachowość zbyteczna. Kapitału po­
trzeba od 6 do 10,000 rs. Wiadomość Grzybow­
ska 64, m. 1, od 3—6 po południu. 5298

I 0 k a 10.
» Wróblewski i S-ka, Trębacka 11, za
P.łatwia przeprowadzki na wozach resoro­
wych. 11
nwa pokoje pojedyńeze, kawalerskie od 
Uwielkiej-Nocy, z całodziennem utrzyma­
niem lub bez. Chłodna 8, m. 32. 5208
lest do wynajęcia pokój duży na dole, z u- 

Jraeblowaniem lub bez, na żądanie może być z 
całodziennem utrzymaniem. Wiadomość: Be­
dnarska 7, róg Dobrej, m. 35. 5315
Mężczyzna potrzebuje pokoju z osobnem 
1*1 wejściem i całodziennem utrzymaniem, mie­
sięcznie za nie więcej jak rs. 25, w błizkcści 
Szpitala św. Ducha. Oferty składać w admin. 
Kurjera pod „Elekcja.” 5280
Ad i-go kwietnia r. b. do wynajęcia lokal, 
Uskładający się z 5-u pokojów, przedpokoju i 
kuchni, na żądanie z ogrodem owocowym. 
Wiad. u właściciela domu, Złota A'ś 55. 5095
fisoba poszukuje mieszkania, za które życzy 
Usohie zająć się szyciem przez pól dnia, w do­
mu prywatnym. Wiadomość: Marszałkowska 
Ai 106, 1-e piętro, w kantorze, po 3-ej. 5088
nokój przy familji—bez mebli. Żurawia 12,
1 mieszkania 12. 5104
Fjoszukuje się kawalerskiego mieszkania, z 
F 2-ch pokojów bez mebli, od kwietnia, w oko­
licy Zygmunta. Oferty pod lit. E. N. w Kur- 
jerze. 5318


